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Zwycięstwo hitleryzmu w Zagłębiu Saary 
Na 528.704 głosu. ących 476.089 głosowało za Niemcami 


Po plebiscycie 


Na Niemcy hillerowskie padło w 
Tagł. Saary 90% głosów. Jest io nie- 
wącpliwie wielkie zwycięstwo Niemiec, 
Ale czy w równym stopniu zwycięstwo 
Hitlera? Pozornie — tak, Walka bo- 
wiem loczyła się między zwolennika- 
mi Niemiec hitlerowskich, a przeciw- 
nikam; takich Niemiec, skora 
awyciężyły Niemcy hit 
praez to sama zwyciężył Hitler. 


Ale 
na to można odrazu odpowiedzieć: 
gdyby Niemcy były państwem demo- 


kratęcmem, toby uzyskały jeszcze 
większą liczhę głosów, uzyskałyby 
97 — 99%, o których marzył Hitler, 
2 zwolenników „status - quo” nie by- 
loby prawie wcale. Hitleryzm dopro- 
wadził da rozbicia Niemców saarskich 
na dwa obozy. Hitleryzmowi nietyle 
szla a pozyskanie większości Zagłębia 
dla Niemiec, która zgóry była zapew- 
nioma, ile o pokazanie świału, że hitle- 
ryzm m» siłę przyciągającą dla Niem 


ców. lakże poza granicami Rzeszy, 
Plebiscyt wyzyskiwana, jaka rodek 
propagandy hitleryzmu  nezewnątrz. 


A wynik plebiscytu stanie się bodź- 
cem do wzmocnienia tej propagandy 
Ta jest bodaj najbardziej ujemna 
strona zwycięstwa Hitlera 

Zwycięstwa hitlerowców nie bylo- 
hy oczywiście fak wielkie, gdyby ni 
straszliwy teror z ich strony. Teror 
moralny. który po przyłączeniu Za- 
głębia do Niemiec zamienilby się w 
teror lizyczny. Hilierawcy sporządzi 
i qajdadny spie mieszkańców i mieli 
keždego na oku. Głosować w lych 
warużskach przeciw Hitlerowi znaczy- 
la narszić się na ulratę chleba i wol- 
rości i ną represje. Tylko wiara w 
możliwnść zwycięstwa mogłaby na- 
tchnąć masy do odwagi głosowania 
przeciw Hitlerowi. Wiary lej nie by- 
ie. Frazes i blichtr nacjonalistyczny 
okazał się bardzo silny. Poslanowie- 
ie Ligi Narodów, że głosowanie za 
„Stalus - quo" nie przesądza ostałecz- 
„ie o przynależności państwowej Za- 
glębia i że jest możliwy drugi plebi- 
seyt, me dalo spodziewanego efektu. 
Przychvlna dla Hitlera postawa kleru 
dobila do reszly wiarę antyhitlerow- 
ców w zwycięstwo. Tylko w ten spo- 
sób da się wytłumaczyć fakt, że anty- 
hitlerowski Front Wolności, który na 
ostelniej swej manileslac|i zgromadził 
okoła 100 tys. osób, skurczył się w 
głosowaniu do 46 lys. 


Tem większe uznanie i pod 
leży się lej garstce ludzi raężn 
którzy wyłrwali do ostatka na poste- 
runka zgóry słracanym. Los lych 
ludzi, napięlnowanych już jako „zdraj 
cy”, winien leżeć na sercu wszystkich 
antyfanzyslów. Trzeba uczynić wszyst 
ko, w Lidze i poza nią, by wyzwać 
tych ludzi z rąk oprawców hillerow- 
skich : zapewnić im wolność. 


„leśli chodzi o dalszy rozwój wyda- 
rzeń po plebiscycie, ta wąłpić nie na 
leży, że Rada Ligi Naradów zaiwier- 
dzi wynik plebiscylu i przyzna Zagłę- 
bie Niemcom Liga będzie zadowala 
ra, że wyzbyła się ciężkiego kłopotu. 

Na terenie polityki międzynarado- 
wej powrót Zeglębia da Niemiec może 
sprowadzić odprężenie przedewszyst- 
kiem między Niemcami i Francją, a 
nastęonie między Niemcami i Ligą Na- 
rodów. Jeżeli Niemcy wrócą do Ligi, 
to siłą rzeczy zaważą w inny, niż do- 
ląd sposób na ukszlałtowaniu stosun- 
ków międzynaradowych — (imb.) 


Strajk marynarzy 
w Brazylji 


Donoszą z Rio de Janeiro, że strajk 
marynarzy trwa, Rząd postanowił uru- 
chomić statki handlowe przy pomocy 
Mmrsonefy marynarki wojennej 


Olicjalne wyniki plebiscytu w Zaglę- 
biu Saary: 
uprawnionych do glosowania 530.542, 
oddana głosów 528.704, 
za stanem obecnym — 46.613, 
za przyłączeniem da Francji 
za przyłączeniem da 
476.089, 
głosów nieważnych — 501, 
białych kerlek — 1256. 


Rezultaty plebiscyty w osmi 
niejszych okręgach przedstaw 
stępująca: 

Saarbruecktn miaslo: 


za Niemcami 


73.761 głosów. za status quo 10.413, za | 


Francją 286. 

Saarbruecken powial: za Niemcami 
121.632, za słatus qua 12 304, zs Francją 
657. 

Saarlouis: za Niemcami 85.230, za sta- 
tus guo 7541, ze Francją 727. 

Ollweiller: za Niemcami 88875. 
stalus quo 8.792, za Fr 

Merzig: za Niemcami 23.362, za sta- 
tus quo 1.180, za Francją 66, 

St Wendel: za Niemcemi 20.599. 
slalus guo 1 180, ze Francją 27. 

St Ingherl: za Niemcami 33867. = 
33,867, zz slafus quo 305B. za Francją 
126 

Homburg: zz Niemcami 28.763, za s: 
tua quo 2.196, za Francją 42. {PAT} 

„PROWADZIMY WALKĘ” 

Poniedzialkowy wieczorny „Valks- 
timme" zamieścił odezwę przywódców 
Walnościawego Fronfn Jedności Bran- 
ma iPlordls p.t. „Prowadzimy nadal 
walkę". Odezwa stwierdza, że gdyby 
nie Hiller cela Saara głosowalsby za 
powrotem da Niemiec. Pozalem adez- 
wa wzywa Front Jedności do urządze- 
nia o godz. 10-ej reno manilestacyj we 
wszystkich miejscowościach Saary i do 
utworzenia oryanizecji obronnej, która- 
by mogła zmierzyć się z „osławianą str- 
żbę porządkową frantu niemieckiego”. 
(PAT. 


za 


Rezultaty plebiscytu odpowiadsią oli 
cjalrym  prognostykom kierownictwa 
uFronki niemieckiego", ale niewąlpli- 
wie przeszły nejbacdziej optymistyczne 
ich nadzieje. Także neutralni obserws- 
torzy nie sądzili, aby większość za Niem 
cami mogla przekroczyć 80 do 85 pro- 
ceni, Za slatus quo glosowali jedynie 
sacialiści i komuniści 1 ta w liczbie zna 
czne moi eli przy osta 
wyborach. jak odbyły w Saarze. 
O rezultatach zdecydował [akt, iż cala 
Jndność kalolicka, która dawmwej grupo 
wala się w parlji centrum, wypowiedziz 
la się calkowicie 2a Niemcami, mimo 
wysilków utworzonego przed kilku mie 
siącami stronnictwa chrześcijańsko - spo 
łecznego. 

Chara tyczaym fskiem jest ma- 
ła ilaść białych kartek. W niektórych 
kołach oczekiwana, że dość Rua ilość 
katolików powstrzyma się od głosu. 

Zwaleonicy stanu obecrego utrzymu- 
ią w dalszym ciągu, że plel odbył 
się pod lerorzm „Frontu niemieckie 


WCZORAJSZY RANEK W SAAR- 
BRUECKEN. 

Z Saarbruecken donoszą 
nych godzin rannych panuje v 
niezwykły ruch. Na ulicach gromadzą 
się wielkie tlumy, które z naprężeniem 
oczekują ogloszenia wyników plebiscy- 
tu. Większość domów jest udekorawa- 
+ em mi Grzewczm: stuanog 
rów awiniętemi w paski materji o ber- 
wach niemieckich, ponieważ komisije 
rządząca wydała zakaz wywieszsnia 
sztenderów. Zakaz len wygasa z chwi- 
lą ogloszenia wyniku plebiscytu, Wart- 
burg, gdzie odbvwało się obliczanie gło 
sów, jest otoczony przez morze ludzi. 
Silne ożdziatę policii miedzynaradowej 
trzymaja porzadek. Wiadomość, że 


przeszło 90 proc. głosujących wypowie- 
działo się za Niemcami, wywoluje tele 
erduzjazmu wśród lłomów W wilzy- 
nach sklepów ukazują się portrety 
tlere i Hinden IATE], 


Od ranz cale miasto jes! we mgle, co, 
jak sądzą, przyczyni się do zapobieżenia 
| zamieszkom, które mogłyby wydarzyć 
się pomiędzy zwalczającymi się oboza- 
Wszystkie sklepy, fabryki i kopal- 
nie są zamknięle, Dzieci zostały zwol- 
nione od nsoki. Wkrólce pa ogłoszeniu 
wyników plebiscytu wszyslkie domy w 
mieście udekorowane zostały flagam: ze 
swastyką. [PAT] 

MOWA HITLERA. 

Wiadomość o zwycięstwie hitlezyzmu 
| w Zagłębiu Saary wywolała entuzjazm 
w calych Niemczech hitlerowskich. Ba- 
wizcy w Berchtesgaden kanclerz Hitler 
wygłosił przemówienie, które była tran 
smilowzne przez wszystkie rozglośnie 
niemieckie, Kenclerz zaznaczył, że wiel 
ka niesprawiedliwoś została 
wyrównana — i że dzień i 
1935 roku zmazal hańbę oderw: 
ary od Rzeszy. Wielkie zwycięstwa 
rwszym rzędzie zasługą Niem- 
skich, którzy nie dali się od- 
wieść ad swego obowiązku i zachwieć 
w wierności dla ojczyzny. Hitler w imie- 
| niu calego narodu niemieckiego wypo- 

powiada swe podziękowamiz mięszkań- 

com Szary i wila ich jaka nowych oby- 

į waleli „Trzeciej Rzeszy”. Kanclerz n2- 
waluje do zachowania dyscypliny i za- 
iemcy będą dążyły do o- 
ia, Zwycięski wynik 

i współpracę Niemiec 
zad pacyfikacją Europy. Powrót Sa- 
szy kładzie kres wszelkim 
m sporom 2 Francia. W koń 
er przypomina, ze naczelnym po- 
slulalem Niemiec jesl osiąguięcie cstko 
i praw; tem nie mniej 

i aby 
arodo- 


|. 
MOWA RE 


Po przemówiecia Hillera l 
niemieckie nada.y mowę min. | Gasbbel- 
sa, Goebbels oświadczył, że wynik ple- 
biscylu jest wspaniałem zwycięsiwe: 
tlóre wykazało całemu świalu niemi 
bi chsrakter Saary i przywiązanie lud- 
i do ojczyzny. Piętnastoletnia wal 
a przez Niemcy zostełs 


P kiego zwycięstwa od- 
niesianego w Saarze, wszystkie budyn- 
ki publiczne, państwowe oraz samorzą- 
dowe będą udekarowane sztandarami i 
sielenią. Z polecenia naczelnych władz 
kościoła katolickiego i kościoła ewan 
gelickiego pomiędzy godz. 12 e 13 biły 
dzwony we wszyslkich świątyniach tych 
wyznań w krzy. Goebbels zwrace się 
z apelem do ludności, aby w ciągu pół 
godziny całe Niemcy wygladaly, jek ma 
rze szlandarów. W szkolach będą urzą 
dzone spzcjelie akademie. a dzień wol- 
wy będzie od nauki. Pomiędzy godz. 19 
* 21 odbyły się wielkie pochody i ma- 
nianna ITEA 

PIERWSZA FALA EMIGRANTÓW. 

Konsulat francuski w Seerbruecken 
otrzymał fnż wczotsi zgórą 10%) podań 
o wizy da Francji. Wszystkie niemal po- 
dania były motywowane obawę przed 
represjemai kitlerowskiemi, Peiend o- 
trzymali wiele listów z pogrózkami. Ce- 
Jem położenia kresu paźłaskom o zamk. 
mięciu granicy lrancuskiej dla mieszkań 
zów Saery, konsnłał frenruski wydał 
komunikat, w klórym zaznacza, że wi- 
zy będą wystawiane pefentom bez ogra- 
niczeń w ciafn 24 godzin. (PAT.). 
POJEDNANIE Z „TRZECIĄ RZESZĄ”? 

Korespondentka „Oeuvre', Tabawis 
donosi z Genewy, że w miarodainych ko 
łach genewskich panuje nastrój optymi 
slyczny, Koła le sądza. że Rada Ligi 


| 
| 
i 


| 


rozwiąże w jaknejkrótszym terminie w 
spasób pomyślny wszystkie sprawy, 
związane z plebiscytem w Zagłębiu Se- 
ary. Po zewarcin układów w Rzymie i 
załatwieniu sprawy Saary stosunki fran 
cusko - niemieckie wchodzą w nową 
er Laysl, który zapozna 
wynikami obrad konferen- 
cji państw „Malej Ententy". przyszedł 
do przekoremia, że nadszedł momenl 
wznowienia rokowań o paki wschodni. 
Jak twierdzi korespondenika. Laval w- 
stelił już tekst noty, która będzie wysta 
na do Berlina z propozycją. przysiąpie- 
nie do paktu. 


nie jesi jeszcze golowa i że min. Laval 

pracuje cbecnie nad jej treścią. (ATE.]. 
POGŁOSKI O SPISKU? 

W ciągu nocy niemieckie biuro inlor- 


macyjre przyniosło wiadomość o wykry 
ciu w Śaarbruecken rzekomego zama- 
chu planowanego przez komisarze 
Grumbacha, oraz komendantów policji 
Gereckego i Christa Przywódcy spl- 
sku umkzęli w chwili gdy władze wkra 
do koszar, gdzie zrmjdowali się 
owcy, Brań skonfiskowano. Śledz- 
two zastało wdrożone, Nad ranem na- 


deszła wi mość o aresztowaniu szere 
gu urzędników policji, wmieszanych w 
CEN 

Niemieckie biuro informacyjne w 


zwiazku z tą wiadomością atakuje Ko- 
misję Rządzącą Szary. specjslnie zaś jej 
prezydenia Knoxa, oskarżając go a za- 
niedbanie obowiązków. (PAT. 
„NEUTRALNOŚĆ” KOŚCIOŁA 
Przewodriczący kaalerencji biskupów 
w Fldzie, kardynał wrocławski Berth- 
ram zarządził odprawienie we wtorek 


we wszystkich kościołach katolickich 

Rzeszy uroczystych nabożeństw z oka- 

aji zwycięstwa Niemiec w plebiscycie 

saarskim. (PAT), 

POSTERUNKI PRZED GMACHAMI 
PUBLICZNEMI. 

W przewidywaniu możliwości rozru- 
chów w nesiępstwie ogłoszenia wyni- 
ków plebiscylu w Saarze, wyslawiono 
wzmocnione posterunki przy minister- 
jach i gmachach publicznych. 

DOM ROBOTNICZY POD OPIEKĄ 

ROBOTNIKÓW. 

Agencja Hevasa donosi:. iż Dom ra 
kołniczy znajduje się pod ochronę kil- 
kuset robotników. 

Pierwsze wiadomaści o rezultacie ple 
biscytu przyjęle zostały przez socjaliety 
cznych robolników z kamiennym spoko 
.. 

Obsj przywódcy robotniczy: Max 
Braun | Pfordt stwiardzaja, że walka na 
terenie Zaglębia Saary loczyć się będzie 
w dalszym cięgu, 


się do klęski — o- 
a dowiodle, że walka 
przeciwko faszyzmowi jest niemożliwa 
w ramach melod demokralycznych. 

Będziemy domagać się nd Ligi Naro- 
dów ochrony dle tych z nas, którzy jej 
td 

Brenn, i Fiordi stwierdzili, że katoli- 
cy głosowali w calości z Hitlerem, 


Zaczyna się 


Agencja Reutera donosi z Saarbruec- 
ken: Aresztowenia robotników aaar- 
skich rozpoczęły się już wczorsj reno. 

Schwytano 16 robotników, u których 
znaleziono kaslety amerykańskie i iona 
CZ 


Tow. Max Braun ma być aresztowany 


Korespondent Reulera w Saarbruec- , Frontu Jedrości Max Braun. będzie = 


ken donosi, że według obiegajacych po- 4 


glostk. możliwem jest, że przywódca 


resztowany dla uchronienia 
możliwością zamachu. 


go przed 


Polityka wielkiej Brytanii 


Agencja Reutera donosi: Jak słychać 
gabinet brytyjak na poniedziałkowem 
posiedzeniu nie powziął żadnych osta- 
łecznych decyzyj. Minister spraw zagra- 


jeszcze do dzi 
dzeniu gabinetu, p 
sprawom, 
skim 
m 
miast powziąć decyzję w sprawie Saary. 
O ile chodzi o zagadnienia międzyna- 
rodowe natury agólrej, panuje przekona- 
mie, iż Wielka Brytania, Francja i Wio- 
shy będą staraly się znaleźć spoaóh doj- 
ścia da zgody w sprawie uchylenia klau- 


anym z plebiscytem saar 
oficjalnych kół Krytwj- 


zul wojskowych Traktatu Wersalskiego, 
naturalnie o ilebv Niemcy pawróciły da 
Ligi Narodów i wzięły udział w konwen- 
gi, dotyczecej ograniczenia zbrajeń. 
Ministrowie Brytyjscy przywiązują 
szczególne znaczeme do poglądów fran- 
auskich ministrów w sprawie gwarancj 
bezpieczeństwa 
W kołach politycznych nie sadza, by 
rozmowy londyńskie między przedstawi- 
cielami Angl} i Francji przyniosly w re- 
zaltącie jakiekolwiek zaangażawanie się 
ze strony Rządu brytyjskiego. Rozmowy 
te Będą miały charakter informacyjny. 
(PAT) 


Środki ostrożności Austrii 


Agencja Havasa donosi z Wiednia, że 6 zostały skonsygnowane w koszarach, 


wojska garnizcńu miasta Linz, zarówno 
jak 1 oddziały miejscowe „Heimwebrę” 


(PAT. 


Pochód bezrobocia 
Już 450 tysięcy bezrobotnych 


Okres silnych mrozów spowodował w 
Polsce wielki wzrost bezrobocia, Liczba 
zarejestrowanych bezrobotnych przekto 
ceyla w dzin 12 b. m. 450 tysięcy ozóh. 

W akresie lygodniowym ilość zareje- 
strowanych bezrobotnych 

wzrosła o 20.951 
4 wyniosła 


450.070 osób. 

Biura pośrednictwa pracy Funduszy 
Rezrobocia zanolowały we wszystkich 
odredkach kraju wzrost bezrobocia W 
Warszawie zarejestrowana 36.131 (plus 
1352), w Łodzi — 41.797 (plus 4644), na 
Górnym Śląsku — 108.635 (plas 2538) 
bezrobotnych. (Pres). 
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Od Krakowa do Warszawy 


W B7-mym roku istnienia 
przeniesiony został z Krakowa do War- 
szawy. Możliwe że te zmiane spowodo- 
mą M” | — m aan 
— zredykalızowenia (bez cudzysłowu] 
tego pisma, Doszło przecież do tego łe 
Czas" mówi o sobie, jaka o pismie 
Tiberalnem i demokratycznemi 
JA zmiemano para, zmieniły się i oby- 


ND końca 185 O był a przy 
najmniej mieni! się organem wielkiej 
własności czyli — co na jedno wycho- 
dzi — szlacheckim. Był nim z tredycji 
i z zależności, Przez przeszło pół wizi 
zama" pisali móżn' ludzie, 
i aa rachrnek Potockidh 

Tarnowskich z Dzikowa 


z Krzeszowic, 

i pommejszych penów. O lberskzm e 3 
demokracji nikomu w domm przy ml. św. 
Tomasza anl się nie śniło, Każda dziec 
ko wiedziało, że jestło organ konserwa- 


iyway, popwlarnie  „stańczykowskim” 
zwany. W najwyższej pogardzie byli 
łam wszyscy, którzy nie byli „dobrze 
urodzeni” į dobrze zytuowani. Jeszcze 
ma kilke tygodni przed wybuchem woj- 
ny światowej, gdy ówczesny Sejm gal- 
wyjski labrykował nową ordyntcję wy- 
borczą do tegoż Sejmu, rob ono ją tək, 
aby pólwekowa tradycja t. j. panowa- 
nie szlachty zostało utrzymane. 
Przyszedł kryzys, który podobno od- 
czuły i te sfery, które podirzymywały 
„Czas” i których an był tubę i herot- 


iczeó, za czem posŤo ograni- 
znaczenia politycznego. Kon- 
2 łaski „sanacji” utrzymywali 
sią jeszcze na powierzchni, ale tylko j 
ko przyczepek, jeka tolerowani. | to się 
zaczęło pomału chwiać, gdy w „sana- 
gfi" poczęła trzeszczeć tak groźnie, że 
dla podstemplowania chwiejącej się bn- 
dy poawiły się hasła „łewicowe 
gdy nawel «æf Rządu mówił o śmii 
iku, na który najwyższy czas wyrzucie 
przeżytlki, 

Grunt warszawski wydawał się ko 
rzystniejszy dla Tatowamz resztek. A 
ratoweno je i ratuje się jeżzze zapo 
mocą tak n ezwylłych u „panów” środ- 
ków, jak rzekomy liberalizm i demokra- 
cja, a neprawdę oslatniz demośogia, 
Korzysta się obficie z kon$ankiury, ke 
ra saika winowajców kryzysu i za zma- 
mym — tekte krakowskim — wzorem 
poczęło zabierać się do biurotracj, 
wiernie zresztą tradycji konserwatyw- 
nej, która posługiwała się biurokracja 
dla swych celów — patrz wykazy gali- 
je — nla zawsze traktowała ję z 
giesiem wiekopańsiem. 

Burokracje winna m. in, że mamy 
delcyt budżetowy — winna dlatego, że 
zeneje czynnych i emerytury urzędni- 
ków są zbyt wysakie, Cyfy, któremi 
«Czza” oneraje dla udowodnienia tej te- 
Zy, są prawdziwe: na okrągło 2 miljarda 
wy budżet, wydatki na płace ¿ emerytn= 
ty wynoszą około 1700 mijonów — ra- 
zem z wydatkami przedziębiocsiw ko- 
iej] i monopoli. Z tego prosty wniosek, 
że należy pensje ztedukownć, emeryku- 
1y zrełormoweć, pewne beneśicja znieść 
i równowaga budżetowa będzie przy. 
- ma 

Szeregiem arlykulów „udowedniano” 
ie tezy at da — cofania a'g. Zorjenta- 
wano się widocznie, że na gnmcle war 
szawskim także uderzenia w urzędni- 
ków mogą wprawdzie być wodą na 
miyn nawega chlebodawcy „Czasu: 
„Lewistana”, ale bądź ca bądź tradycja 
| interes konserwatywny każą pamiętać, 
že urzędnicy, to masa, która przy wy- 
borach może prezważyć szalę w tę 
stronę, która udaje przynajma ej ich a- 
bmonców. Jest zresztą w tem pasiępo- 
wani mefoda: po „radzie”, eby zredo- 
kownć płace robotnicze i podwyżaryć 
ceny, wzięto się do urzędników, przys 
czem troska o budżet kazała zapom- 
mięć, ża redukcja płac tych i tamtych 
czaacza zwiększenie kryzyru, e to mo 


BRR ASTA 
Lody grubieją 


Centralne Biuro Hydrograficzne Dy- 
rekcyj Dróg Wodnych  zaobserwowato, 
iż mimo ustania fali silnych mrózów, na 
rastanie powłoki lodowej na rzekach 
polskich wwa w dalszym cięgu, Lód 
grubieje so dobę o 1 = 2 em, Na Wi- 
śle pod Warszewą w wielu miejscach 
grubość lodu doisęga już 30 cm. Na rze- 
kach kresowych, jak Dźwinie i Prypeci 
Tenai się lody grubości 55 — 60 


Roboty publiczne 
w r. 1935 


Władze F_nduszu Pracy opracowały 
program robót publicznych ra rok 1935. 
Jeszcze w bieżącym tygodniu program 
ton przedlożony będzie władzom nad- 
zarczym do zatwierdzenia. 


uCzas" | wu znaczy zmniejszenie dochodów pañ- 


slwowych z podatków pośrednich, chro 
R dochodowego, z monopol it, d. 
© lo jednak chodz, jaki jest za- 
i cel tej kampanii, ale o to, hio 
ja za kulisam, prowadzi względnie ia- 
spimje. Nasz rodzimy wielki pre- 
mysl jest nietylko zechłanoy ma zysk, 
gle uważa, że dzieje mu się krzywdz, ' 
jeżeli i ktoś inny coś ma. Bimokracja, 
którą wielki przemyał uważa za spraw 
czynią różnych spadłych na niego w o 
statnich czasach Sza asi 
odpckutować zz zwą „Ania za 
padniesienie ręki ne Żyrardów i inne 
„Wspólnoty iateresów" A najlepszą 


karg jest zmniejszenie zacji chleba, co | 
mazywa się cedukcją dle tak szlachet- 
Tego celu, jakim niewątpliwie jest zró- 
wnóważens budżetu. Można do celu 
dążyć różnemi drogami, e cóż dopiero 
za przyjemność iść drogą, na której 
mona coś znsleść dla własnej kieszeni. 

Atmosfera warszawska mie postuży 
„Czasowi” isksmo. jzk mu nie służyła 
krakowska. Radziwiłi (jako prezes Le 
wiatana) cie będzie bojniejszym chlebo- 
dawcą niż dotychczasowi; przemysłow- 
sy za interesach lepiej niż kra 
biowie i szybko pozcają, że szkoda ty- 
lo kosztów na przeprowadzkę. 


KE 


Á a 


Skarga b. marszałka Trąmpczyńskiego 


przed Trybunałem Administracyjnym 


Agencja PID. donosi, iż ne dzień 28 
b. m wyznaczone zostało w Najwyższym | 
Trybunale Administracyjnym rozpetcy 
wanie skargi b. marszałka Senalu, We 
ciecha Trąmpczy ńskiego, przeciwka ode- 
braniu neteżcego mu, jako marszalkowi, 


prawa korzystania z bezpłetnych przejaz 
dów kolejowych w okresie od rozpisania 
wyborów w dn. 27 Listopada 1927 r. da 
zebrania się nowego Senaln w marcu 
1928 z. 


Proces o katastrofe kolejową 


w Krzeszowicach 


W dalszym ciagu rozprawy o spowo- 
dowanis katastrofy kolejowej zeznawał 
RBC 


nie poczuwa, a odpowi 
SAB za wypadek. zdaniem jego. 
ponosi oskarżony Nieć, urzędnik ruchu 
ma stacji w Krzeszowicach. 

Drabik podaje, że zastosował się ści- 
śle do poleceń Niecia, a kiedy zorjenta 
wal się, że może nastąpić katastrofa, 


było już zapóźno. 

Oskarżony nie miał dotychczas żedzie , 
go wypadku kolejowego. Nowych pree- 
pisów kolejowych nie znał dobrze, gdyżę 
nie mią' czasu ns ich wynczenie śię. 

Następnie przesłuchano osk, Niecii 
który — podobnie jak iani oskarżeni, 
— wypiera się winy. 

Rorgrawę odroczono do dnia następ- 
nego. 


Ceny pomarańcz nie mogą przekraczać 


zł. 130 za 1 kg w 


Ministecjum Spraw Wewnętrznych, 
dażąc do roełoczenia nadz 
narı deżelicznemi pomarańcz, 
dniem 10 bm. w Nr. 1 „Dziennika Urzę- 
dowego" oglosiło w paraznienin z Mi- 
mieterjum Przemysłu i Handhi orjentacyj 
ne kalkulację cen detalicznych pome- 
rańcz hiszpańskich | połeciło dopilno- 
wać ujswnienia cen 1 kg. pomarańcz. 

Kalkulacja te ma posłużyć władzom 
ednemistracji ogólnej do właściwej oce- 
my ujawnionych cen pomzańcz orez do 
występowania ne drogę kemo - sądowa 
w słosinzu do niesamienmych kupców, 

ferających w detalu nadmierne ceny 
za_ pomarańcze. 

Ponieważ ceny pomarańcz są jednak, 
iak dotychczas, wciąż zbył wygórowz- 
ne, Miaslerjum Spraw Wewnętrznych 
wczoraj wydzło zarządzenie uzupałala 
iące, które wskazuje szczegółowa zasa- 
dy nadzoru, jaki roztoczony zosta? nad 
obrotem pomnzańczemi w kraja. 

Jek wiadomo, clo ou 100 kg. poma- 
rańcz hiszpańskich wynosi obecnie 40 
zł. Koszty nabycia pomaraścz lacznie a 
cłem, przewóz do miejsc spożycia, ko- 
szły handlowe hurtownika i dełalisty la- 
crate z ich zpakiem, obliczone dla lere- 
m asłego państwe, daia w rezultacie 
cenę detaliczną pomarańcz hiszpańskich 
130 zł. za 1 kg. 

Cera ta mimi bezwzględnie wejść w ży 
cie i atać się powszechną, tembardziej, 
= mmice kosci pomarancz pwarznrmia 


zmspokojenie największego nawet zapo | 


Z warszawskiej 


O POPIERANIE NIERZĄDU, 

Procay a tolerowanie i udosiępnianie 

nierząck w hotelach trwa w dalszym 
ciągu. 

Jak wynika z zeznań badanych przez 
kilka ani awadków prowadzano po ho- 
1elach specjalne księgi, w klórych od- 
aolowywano procenty należne przedsta- 
wicielom polic}. Nierząd uprawiano |s- 
wnie za poparciem przedstawicieli po- 
Lcji obyczajowej. Rewelacyjnym mo 
mentem było zeznanie jednego za świed 
ków portiera hotelu Saskiego, który ze- 
znał, iż po ukazaniu się w „Tainym de 
tektywie" wzmiank: o nierządzie, upra- 
wianym w botelu Saskim, a redakcji te- 
fo? „poczytnego” pema wplyaga pro 
pozycja colniącia wymienionej notatki 
wzamian za 500 zł. Ponieważ ów pori- 
jer nie pasadeł pieniędzy, a włzácinel | 


botelu Saskiego ne chciał ma ii 


dać, 
„Tajny detektyw" wiadomości tej nie 
A. 


detalu 


tezabowania na nie. 

Wszelkie tlomaczenia kopców, że bio 
rą oni wyższe ceny, ponieważ mają oni 
na sprzedaż tylko inge, lepsze rzekomo 
gatunki pomarańcz, biszpadskich zač 
brak jakoby w bandir, muszą być uzna- 
ne za wprowzozarię w błąd kupus 
e 

Nadzór nsd cenami pomarańcz zorga- 
uizowany został w sposób następujący: 

Urzędy celne, czy ta w Gdyni, czy 
wewnatrz krejn, przy cheniu pomarańcz 
biorą od kupców hurtowników zobowią 
zania, ił pomarańcze te sprzedawane 
będą w kraju po zł 1.30 ze 1 kg. w de 
take. Ponadło urzędy celne powiadamia- 
ją właściwe wladze wojewódzkie admi- 
nsteacji ogólnej o ilości pamarańcz, na- | 
bytych przez poszczególnych kupców, a 
lo celem ułztwienia kantr ad zby- 
waniem przez nich pomarażcz detali- 
stom, oraz dopilnowania, by œ detali- 
ści złożyli również zobowiązan e sprze- 
dawania pomarańcz po zł. 1,30 za 1 kg. 

W stosunku do obrotu pomarańczami 
ns lerenie województw odpowiednie ln- 
[ormscje otrzymują powiatowe władze 
adnsnielrecji ogólnej, którym zlecony 
został nadzór nad cenama: delalicznemi 
pomarańcz w poszczególnych  miejsco- 
wościach. 

Winni przekraczania cen pomarańcz 
w dełalu pociągsu: będą do odpowie- 
Gzialności karno - sądowej z art 268 
K. K. (PAT). 


sali sadowej 


sąd przystąpi do badania 


Obecne 


świadków przy_drzwiach zamkniętych. 
SUTANNA NARZĘDZIEM OSZUSTWA 

Sąd ckręgowy rozpatryweł wczoraj spra 
wę EE Raye Mtóry po- 


upa polowego Gawline. oe ói 
na rzekome cele filan- 
tropijne kilkaset złotych. IE. 

Wręczenie nagrody Ilierackiej 


Dzź o godz. i2ej w południe odbę- 
dzie się w Mia. Oświaty wręczenie as- 


grody ćlerackiej p. Kezimiecze Iako 
wiczównie. 


WEEEETECZEGZ(FESN=", Grn 
Robo.nicy popierajcie 
swoje pismo codzienne 


EFR OOP ZZA CEE ZZZZZZAZZZZ Z ZZOZ ZZ 


Przegląd prasy 


P. MICHAŁOWSKI. 

„Głos Narodu’, krakowski organ cha- 
decji coraz bardziej żegluje ku „sanacji”, 
Ofyehi prozzajłowych zalofch wide 
czy choćby ostatni arlykul p. £ „Z dy- 
skusji nad budżetem”, w klórym jest 
peho duserów, czy wyrazów sympi 
pod adresem pożałowania godnej roli 
posłów bebeckich w Sejmie. 

Organ chadecki elakuje jedynie wy- 
stąpienie mio, Michałowskiego ra komi 
sji budżetowej, chwaląc innych miai- 
slrów, czy referentów z BB, Jeśli cho- 
dzi a p. Michalowskiego — ło „Głos 
Narodu" niewątpliwie ma rację, gdy pi- 
— 


Przemówienie jego, (to zn. min, Mi- 
chalewskiego) wygloszone w sejmo- 
wej komisji budżetowej w obronia Be- 
rezy Kartuskiej, praktyk kamfiskacyj- 
$ it p. objawów nazrega życia pt 
RE, mieły momenty, które miej- 
scomi znawcy przedwojennych ztosm- 
ków rosyjskich okregają jak stałypi- 
nozgkie | szezegłowitowskie. Byd może 
pocobne tony znalasłoby się również w 
przemówieniach fnnych ministrów, ele 
zmycznie złagdzone i pod względem 
formy dostosowane do neszych waran- 
ków. I dlatego były mniej rażące 


KONSTYTUCJA. 

„Polenia” poświęca wstępny artykuł 
omówieniu beheckiego projektu konsty- 
tucyjnego „uchwalocego” przez komisję 
senacką. 

Omówiwszy kwesiję niedopuszczalne- 
go pogwelceniz wszelkich  łormalności 
prawnych w lrakcie forsowania za p% 
mocą różnych kawałów owego projekiu 
konstytucyjnego w Sejmie — „Polonia” 
pisze: 

Czem będzie państwo polslie w ra- 
ze uchwalenie przez Sejm projektu 
Konstytucj, przekazanego ma przes 
Senat? Projekt Konstytucji pomija 
fermę rządu, a wedhg jego przepisów 
dalszych, trudno jest powiedzieć, czem 
Będzie Państwo Polskie, czy zakapii- 
rzoną monarchię uhealutną, czy pań- 
stwem czy znieryta 
trenem. Republiką w dotychczawowam 
pojęciu mie będzie, nie będzie też pañ- 
stwem demekratycznen; będzie pań- 
strem autecytatywnem swoistego Toe 
dzaju me napotykanego nigdzie w świe 
sie. Bed tym względem projektowany 
ustrój jest naprawde oryginalny, lacs 
nie w dobrem znaczenia tego słowa, 
Przeciwnie, ta jego crygtnatność mie- 
am w sobie wielkie niebezpieczeństne 
dla spokojnego życia państwowego. 

MŁODZIEŻ. 

„Sanacja” niema szczęścia do młodzie 
= Cindia OB mig Pii rozła- 
my, wciąż tewsją kłótnie, 
wylaczare są pretensje, Wiele pieni 
dzy zmsrzowano, dużo wyziłków i za- 
Biegów do niczego nie doprowadziło. 
Młodzież nie idzie ża sanacją. 

W młodzieniarskich pismach  „saza- 
cyjych” stale uprawiana jest samokry- 
lyka metod pracy ı czyntone są wysil- 
Xi, aby temu fatalnemi dla rządzącego 
obom slenowi rzeczy zaradzić, organ 
Zw, Polskiej Młodzieży Dzmikratyczrej 
„Przemiany”, wychodzący w Poznen: 
projektuje połączenie 2. P. M, D. 2 Le- 
śionem Młodych w płomnej nadziei, że 
współpraca dwóch tropów de jakieś re- 
zultaty, Kreśląc historję Z. P. M, D, i 
Legienu Młodych „Przemiany” pi 
stwierdzając bankruciwo roboty „sana 
cyjnej" wśród młodzieży: 

„Z. P. M. D. został po kilku pierw- 


szych latach okresu pomajowago por- 
bawiony przyrmymnści sjel podńówczan 
w obozie prorządowym dacydujących. 
Wymawiano Z.P. M.D. brek dostate- 
cznyck sił (prężności organizacyjnaj) 


i 


Miodzieży Wszechpolskiej, Wymaga- 
ziem stawianym młodzieży prorządo- 
wej Legjoz Młodych nia odpowiedzał. 
Melo tego, nietylko nie podol zada- 
nm, ale opiekunom swoim i inspiran- 
tam przysporzył dużo kłopotów, Wła- 
Śnie w czasie, w którym winien był 
wykazać maksymałną prężność, by za- 
atakować walące slę ośrodki Młodzieży 
Wszechpolskiej, zam malas? się w sta- 
djum dalekośiącego roskladn argani- 
tecyjnago”, 
Stwierdziwszy ten niewesóły dla „sa- 
i" stan rzeczy „Przemiany” chwy 
leja się myśli polącrenia obu organiza- 
cji, jeko ostatniej deski ratusta: 

„price przygotowawcze ned stwo- 
rieniem możliwości połączenia się by- 
łyby dziś najistniejszem zadantem obu 
tych orpanirargj — jak | czynników 
rzędowych, odpowiedzialnych ma pok 
tykę akademicką". 


CK. W. 


Posiedzenie CKW, PPS. odbędzie cię 
we czwartek 17 b, m. a godz. 10 rano 
w lokal przy ml. Wareckiej 7. 


SEKRETARIAT GENERALNY 


Budżet F. 0. Reformy Rolnej 
Na Komisii Budżetowej Sejmu 

Kamieja budżetowa Sejmu rozpatry- 
wała wezaraj budżet funduszu obrotowe- 
fo reiarmzy rolnej. 

Sprawozdawca pas, Kamiński z B. B., 
zajął dość rzeczowe stanowiska w ato- 
sunka do przeprowadzonej w Polsca re- 
iarmy rolnej P. mmistor Poniatowski 
w obszemem przemównenia zgodził mię 
z poglądem referenta. 

Stanowisko Z.P.P.$. uzasadniał pos 
tow. H Świątkowski, Przemówiecie tow. 
Świątkowskiega podamy w nasępnym 
merze 


Szczęśliwe książeczki P.K.0. 


| Dnia 15 stysmia 1935 r. edbyło sig w 
Centrali PEO. w Warszawie 35-ta a regda 


Sok. 


Po zł. 1000 — otrzymają właścicieje m 
siępujących keigiaczak: 6.244, 8.518, 73528, 


JAMBA, 15.793, 18347, 21,702, 24004, 
mam, 28.051, 26.992, 28201, 28.452, 
Bek 82220, 34866, 34917, 25012, 
"m, 42356, 14247, 44884, 46346, 


BER, 41.159, 
Wylosowane dawniej a riepodjęte księ- 


żeczk! yremjowe Nr. 5.754, 5287 Serji 
Lej. 

Nieszczęśliwy wypadek 
przy pracy 


Mieszkaniec Wiman pod Poznaniem, 
Ślanisław Kowalski, zatrudniony był o- 
czyszczeniem suchych drzew z gałęzi w 
parku Sołechim. W czasie swej pracy 
Kowalski w pewnym momenoe stracił 
równowagą i spadł Doznał on ciężkich 
obrażeń wewuętrznych i pęknięcia cza- 
szki. Wezwane pogotowie stwierdziło 
stan ciężki i przewioało ofiarę wypadku 
do szpiłala miejskiego. 


to 


Sowiecki podsekretarz generalny 


Ligi Narodów 


Noworiasowany podsekretarz gene- 


ralay Ligi Narodów Rosenberg, wyjechał | 


z Moskwy do Genewy. celem objęcia u- 


| rządowanie, Rosenberg był wyższym u- 
rzędaikiem komisarjatu do spraw zagra” 
nicznych, 


Ciągły strach przed prawdą 


W ostatnich czasach dokonsno na te- 
renie Rzeszy, a przedewszystkiem w 
Berlnie konfiskaty większości dzienni- 
ków zagranicznych, a przedewszystkiem 
francuskich, angielskich i szwajcarskich 

„Beseler Nachrichten“ konfiskowane 
są codziennie od ubiegłego piątku. 


W soboię policja w Berlinia skonficko 
wala wszystkie dzienniki angielskie z 
wyjątkiem „Tłmesa”. Ze skontiskowa- 
nych dzieników (rancukich wymienić ma 


Redukcje Polaków 


we Francii 


Dyrekcja państwowych kopalń pota- 
sów mzachich w Miuzie przeprowadz- 
la ostatnio redukcję personelu, moty- 
wowaną kurczeniem się rynków złrylu. 
W związku z powyższem 7 rodzin ro- 
botnczych polskich (ogółem 30 osób) 


leży „Temps“, „Echo de Parie” i „Pi 
garo". (PAT). 
wrzenć na 


| podało opuścić Mize i 
koszt dyrekcji kopalni, da Polski. 
Jedzocześnie przez Strasburg powró*, 
cila do kraju 12 reemigrantów polskich, 
zwoluonych z fabryki melalurgicznej 
„Asieries de Blagny” (dep. Ardennes}. 


Niema białej 


chorągwi 


Prawda o i panii 


rzeczywistej M w Hiszpanii pi- 
mallśmy juś miele rary. List tow. J. HL, 
oparty o szereg informacy] bezpośred- 
mnch, mwypakla jaskrawo hiszpańską 
„ruczywisłość rzeczywisią”; dle wie- 
la opiatów bedac czai nonam 


Lieta akricienstw nopemucnycn przeć 
oddziały rankoji w Hiszpanji jesl dluga. 
Trudno ja wyczerpać, Ale olo pug 
chatakterystycznych wynalazków". 

Pomieważ tow. Tomas uniknął rak 
katów faszystowskich, areszlowano je- 
go 17-letniego syta, Przez 30 godzin 
zmalał stać pod marem; na nosie poło- 
teuo mm monate, Za każdym razem, 
kiedy moneta spadła fa apada oczywić- 
cia wskutek najmniejszego poruszenia 
ala), bito go. Podobny proceder zasto- 
sowana wohec Igoacio Lavilla, naczeł- 
nago redakiora „Avance”, F 

Niejaki Nart, oficer gwardii cywilnej, 
którego brat Alonso padł w walkach 2 

rewnhrcjomistemi, zajechał nocą autem 
cłężarowam do więzień Sama i Obsau- 
ra, zabrał 23 więźniów i pomesakrawał 
Teh tak dokładnie, že na następay dzień 
krewni pomasekrowanych z trudem mo 
gli ieh rozpoznać. Mimo. że kilku z po 
maszkrowanych jeszcze żyło, zakopzno 
natychmiast wszystkich razem we współ 
nym grobie. 

W ten sposób pomardowano 800 — 
1000 osób, nie liczac oczywiście tych, 
tych, którzy padli w walce i tych, któ- 
rzy przeszli lub przejdą jeszcze przez 
„normalną” procedurę sądową, by otrzy 
mać wyrok śmierci, 

T w końcu znane jaż jest nazwisko ka 
pilana Dovsls. W r. 1922 zaproszono 
go na Filipiny jaka „apecjalistę" celem 
zorganizowania tamtejszej policji, Ale 
wkrótce odesłano go z powrotem, uzne- 
jac jago metody ze nieodpowiednie dla 

tega.. „barbzrzyńskiega” kraja, Wobec 
czego Doval zastosował je w Asturji za 
dykłatery Primo de Rivery, Nazywano 

go „bleng Astori", tak znęcał cię nad 
EN roboiniczą, Posyłając go w 
specjalne] mis) poszukiwania broni i a- 
zmułowania „winaych”, Rząd Leons 
wiedzial dobrze, co robi, i nie mógł się 
myć. Doval otrzyma! sposobność do 
ponownego zastosowania zwych metod. 

Olrocieństwa, popełulana przez nie- 
ga, dotarly da prasy zageaniemnej. Wo- 
hoc tego poseł radykalny Gordon Or- 
3 zwrócił się z tnierpelacją wprost do 
rydemia Zamorry. Zamora zażądał 
ad Lerronz „kontroli“ nad Dovslem, a 
Lerronx zwrócił się z tem do gubeme 
tora Asari, Velarde, Tymczasem 
wszechwładny Daval przejął rozmową 
Lerroux z Velarde i posłał jej tekst do 
raakcyjpa - klerykelrego dziennika „A, 
B.C" oraz do przywódcy monarchi- 
stów Goicochee. Wprawdzie Doval 
wrócił do Madrytu, ale wrócił jak trium 
fator, a „A. B. C.“ zamieścił artykuł, w 
htórym oskarża ostro Lerroux o „sła- 
boté” wobec rewolucjonistów. 


z 

Tak wygląda prawda. I tak wygląda 
Wlarykalno - faszystowska elyka obec- 
nej fszy rozwoju tmrżuazji. Przedsta- 
wione Tatty mają nietylko swoję wymo 
wę, ale i swoją kogikę. Opisane chara- 
ktery są nielylka logiczne, ale i wymo- 
wne, Pod obludną maską humasilaryz- 
mu i miłosierdzia, solidarności narodo- 
wej E frazesów pacylistycznych kryje 
się ponure oblicze wyralinowknego okni 
cieństwa 1 włarołomstwe,  zwyrodnialej 
abrodniczości i nienawiści. To bezoso- 
bowa, lepka od moralnego brude i chci 
wie wyciątnięta łapa burżnia, To *% 


Mózg pocięty na 
25 tys. plasterków 


Centralny instytut do badań móżgw © 
Rosji ogłarił tymezaamos sprawozdanie » 
lada mózgu makomitepo poety rosyjskie 
go Włodzimierza Majakowskiego, który 
praod kalku łaty popelnii zamobójatsos. 
Mósp Majakmoskiago pocizto na 24 Ayh 
plasterków, które poddano mastępnie bada- 
miom mikroskopijnym. Stwierdzono, % 
mieg poety był szczepólnie rozwinięty m 
iyah ezędelach, w których ogniekuje sie 
dialalnodć artystyczna. Tako powierzch- 
nia mózgw przekracza a wiele rogmiary 
magów zwyklych, Wykryta taś meóstao 
kamórak, tworzgoych muterjulne odloże 
driołalności duchowej czlowieka. 


Z Moskwy donoszą: W związka z kri 
dzieżą wódki, ogdlnai wartości mijana 
rubli rozelszelace trzech członków ze- 
kg parowca, kussującega pa rzaca Ural. 
Sozatam trzy osoby, zamieazanę w tę 
uferq znetały skazane na zesłanie na 
>rzeciąg lat 10 (ATE). 


nika z poczucia wiej słabości ł z 
przeświadczenia, że jej podztawy gospo 
darcze, polityczne i moralne zberknrio- 
wały, lo bohaterstwo proletarjal: jest 
roli 


poprostu funkcją jego postępowej 
historycznej. Rewotacjoniści socjal 
czni nie boją sią śmierci, bo wiedza, że 
ich śmierć tworzy nowa życie, Każdy 
nich czuje się o tyle nieśmieriekny, o ile 
mieśmierlelną jest idea, za którą ginie, 
T której pozostaje wiecznie żywa czaet 


Sądzicie może, 


że po takich repre- 


Od 1927 do 1931 roku rządził r 
bliką Chile generał Ibanez, jako GE 
$raniczony „wódz”, Stronnictwa zo- 
stały wytępione, a polityczni erzywód 
cy. którzy nie pogodzili się z panują 
cym systemem, zostali wydałeni z kra- 
ju. Wszyscy wypawiedzieli się za Iba- 
nezem, a przedewszysikiem młodzież. 

Podczas wyborów prezydenta w 1. 
1927 nie było wprawdzie wolgo wy- 
stawiać innych kandydatur, pomimo to 
przeszla 90% uprawnionych do gloso 
Sania oddalo swe głosy za Ibanezem. 

Rządy swe rozpoczął Ibanez od o- 
pracowania planu gospodarczej sze- 
ściołalki, oraz od ułożenia wielkiego 
programu zatrudnienia bezrobotnych, 
linansowanega przy pomocy pożyczek 
zagranicznych. 

Konjusktura z począlku była po- 

mayślaa. Pisce i ceny rosły, => 
cie zmmejszalo się, robotnicy byś za 
dowoleni Ale p. kryzys. 

Dalaze iirzosowanie pracy dla bez- 
sokalnych stała się niemożliwe. Dobra 
konjunktura kończyła się. 

Ibanez da osłatniej chwili miał w 
swem ręku wszystkie narzędzia wła- 
dzy: wojsko, marynarkę i żandarzie- 
rję. W społeczeństwo jednakże ca- 
raz bardziej przenikała świadomość, 
że Ibanez ze swoją sztuką a, 
przy dobrej konjmsktnrza kodczy się. 
ža nawa, którą Kieruje, nie tmiknie 
zozbikie o jeżące się skały kryzysu 
gospodarczego i dlalego dzień za 
dniem aureola jego gasia, a opinja 
publiczna, która dotychczas z bezgra- 


micznem odnosiła się da dyktatora | 


zaufaniem, zaczęła się od niego odwra 
cat. Wreszcie niezadowolenie wybu- 
chło i ta właśnie i przedewszystiem 
wiród tych, na których Ibanez najbar- 
dziej liczył, wśród młodzieży. Mto- 
dzież zaatakowala swe niedawne bo- 
żyszcze. Doszło do demonstracji 
Siudenci zaharykadoweli się w uni- 
wersytecie. W ulotkach nielegelnych 
nazywano Ibaneza tyranem. Nie chcąc 
doprowadzić do rozlewu krwi, Ibanez 
opuścił kraj, zwolniwszy uprzednio 
woiska i policię ze złożonej mu przy- 
sięgi na wierność. 

Ustąpieńie Ibaneza w lipcu 1931 r. 
wytworzyło lukę, którą irudno bylo 
odrazu zapełnić. Pod rządami dykta- 
tury Ihaneza niki nia myślał a tem, że 
nadejdzie laka chwila, kiedy zabrak- 
nie dyktatora, kiedy nie stanie tego, 
który kierował życiem publicznem re- 
qublici, który wszystkie stronnictwa 
pólityczne podporządkował swojemu 
systemowi, który był uosobieniem woli 
narodu. Nie w kim mnym, a właśnie 
w lbanezia ucieleśniała się nowe Chila 
z jefo reformami społecznemi, z jego 
nową biurokracją i nowym stanem 
które zluzowały i zastąpiły 
dawne partje, dawne klasy i ich inte- 
— 


Ludność tak się w ciągu lat grzy- 
zwyczaila do tego, że dyktator za nią 
myślał, ze nią decydował í ze nią ro- 
bil, że gdy Ibanez ustąpił, sodziewana 
się katastrofy, a przynajmniej zatem- 
mia się republiki. Tymczasem ku po 
wszechnemu zdumieniu Ibaneza nie 


1931 r. nastąpiła rewolta floty, rewol- 
le o zabarwieniu komunistycznem, 
która zostala przez armią lądową zdu- 


` szoma. Był ta niespokojny okres przej- 
Ściowy pod rządami mieszczańskiego 
| prezydenta Montero, który nia zdołał 
opanować gospodarczych trudności 
' Dala 4 czerwca Mantero zastąpiony 


ib HAREN 


sjech zobołncy Biszpańscy są zóławie- 
mi fizycznie i moralnie? Nic podobnego. 
Emigranci hiszpuiscy we Francji pozo 
stają w ciąglym kontakcie z żywym ru- 
chem rewolucyjnym w ciczyźnie. Cala 
bez wyjątku korespondencja, którą o- 
lżymują, świadczy © jednem: ten sam 
gorący zapał, lz sema wola walki, la sa 
ma siła i wiara, Oto, co pisze jedza 2 
młodych tow: jk - rewolucjapistek: 

„Co da organizacji, to wiedzcie, że pa- 

nuje w niej ten sam stan umysłów, ta 

sama czujność robotników i ien sam za | 


pał. Mamy wiarę w przyszłość i sadzi- 
my, że będze dla nas korzystna”. 
La 


zosta? przez Rząd rzekomo socjali- 
styczny, który opanował rzady przy 
pomocy części wojska. Ten rząd za- 


ledwie 13 dni utrzymał się przy wła- 
dzy 


gdyż obalony zastał przez za- 
n dokonany przez jednega ze 
wolerników Ibaneza, Daviłę. 

Próby Davili wznowienia metod rzą 
dzenia Ibaneza i powrotu do sysiemu 
dylstatorskiego dały złe wyniki, Ne- 
dza w kraju rosła z godziny na godzi- 
nę, kryzya pogłębiał się. 

Wówczas w Chile zaszła coś zupeł- 
nie nienczekiwanego. Oficerowie armji 
chilijskiej odbyli walne zebranie, na 
którem uznali niezbędność poczynie- 
mia pewnych kroków dla wyjś 
Jednocześnie zaś uznali 
armia stanowi instytucję ogólna-nara- 
dową i nie można zgodzić . się na to, 
aby te niezbędne kroki armja poczyni- 
łe, gdyż straciłaby zuloryłet, gdyby 
iem swojem i swą odpowiedzial- 
mością armja pokryć chciała zamierzo- 
ne zarządzenia. 

Odnowiedztalność taką moga wziać 
na sieble tylka szerokie warsiwy spo- 
leczaństwa, klóre w sposób riczem 
nle krępowany powinny zadecydować 
9 swym losie. 

Pawrócono do systemu parlamenter 


PSbsvila opuści Chile. Jeden 1 ge- 
qerałów objął władzę, lecz pa to tyl- 
ko, żeby przeprowadzić „co 
wcale nie było rzeczą łat 
Wrażeriach, jakie republika za SBE 
dury przeszła. Partje polityczne były 
tozbite nietylko zzewnąlcz, lecz także 
z wewnatrz, wskulek koni'iktów po- 
miedzy starymi 2 młodymi. Trzeba 
była wszystko organizować ad samych 
podwalin. 

Pomima napiętrzonych trudności w 
dało się przeprowadzić reorganizację 
spoleczeństwa i przystąpić do wybo- 
rów. W listopadzie 1932 r. dokonano 
wyboru prezydenta, Wybrany został 
wybitny polityk chilijski, Alessandri, 
czlowiek, który w okresie dyktatury 
poszedł na ugodę, na kompromisy 
komęramilację. 

W Chile od przeszło dwuch lat pa- 
mnie spokój, stosunki stabilizują się, 
jleczeństwo nabrało otuchy i wia- 
że grzezwycięży kryzys. Z wyjąt- 


W Jugosławji 


Na mocy niedawno ogłoszonej amne- 


A wypuszczono na wolność w Lublanie 
54 osoby i umorzana 26 prooesów prae 
sawyck. (PAT). 
Pokłady węgla 
djową wiadomości od ekspedycji adm 
rala Byrda, która wykryła w odległ>ćci 
100 tm. od bieguna południowego zna- 
czne pokłady węgla. {ATE] 
za» 

Sprostowanie 

W artykule zamieszczonym we wezorej- 
sanacji. o pisaliśmy w drugiej epal- 
ie nagp dry. Chodzi a ta, ża „Frzjnd” so- 
kowięzał się nie atakowsć „sanacjt” i z te 


Koło bieguna 

Otrzymano w Nowym Jorke drogą ra 
szym numerze naszego plama p.t „Ne le 
go zobowiązania wywiątywai się należy- 
= 


Ruch zawodowy w Japonji 


Przed wojną światową tuch robotn= 


czy w Japonii był słaby. Było wtedy nie 
wiącej ponad 20 tys. zorganizowanych 
-oborników. Po wojnie liczba zorganiza- 
wanych roboimków ogromoie wzrosła i 
w latach 1921-25 wynosiła 250 tys. Ale 
wkrótce zaznaczyły się w ruchu objawy 
rozkładu, powsleł nawet odłam laszy- 
słowika. 

W r. 1932 nastąpiło oczyszczenie ru- 
<hm od elementów rozkładających, Ruch 
pabtyczny usmai ze swych szeregów 
elementy faszystowskie i zjednoczył się 
pod hash przeciw kapitalizmowi, 
przeciw faszyzmowi, przeciw komuniz- 
— 

Wym szmym roku doszła do ziedao- 
szenia ruchu zawadowego na tej samej 
podstawie. Niedawno odbył się trzeci 
kongeas nowej organizacii pod przewod- 


Koniec dyktatury w Chile 


kiem może tych nielicznych kandyda- 
a którzy marzą o tytułe wodza dla 

niema dzisiaj w Chile człowie- 
k któryby tęsknił do SEK 
nych rządów. 


nictwem Hamady, twńrey zjednoczenku 
Ze sprawozdania wynika, że związki za“ 
wodowe liczę 276012 członków, co sta 
now, 72% wgółu zorganizowanych w Jar 
poaji robotników. 

Kongres wypawiadział się za stworze 
niem roziog.ego ustawodawstwa spote- 
nznego, a zwłaszcza ubezpieczania od 
Vazrobocia, dalej — podniesienia płac, 
ustanowiemz placy minimalnej Et d. 
Hamada zostat ponownie wybrany pre- 
ræ ado 


Zgon 
ks. prałata Antoniego Stychla 
W Poznaniu zmarł w 76 roku życiu 


ka prałat Antori Styckel, b, wice-mar- 
szałekc pierwszego Senatu. 


Zgon 
Macjeja Blesladeck'ego 


W Krakawóe zmarł Maciej Biesiadee* 
b. komisarz generalny Rzeczypospo- 


w (dz w p letach 
niepodległości. 
i R. DESSAU 
przyimojs W bims © ywa, i 
win um 


Na marg.nesie obrad Komisji sejmowej 


nad budżetem Min. 


W związku z obradami Komis Bw- 
dżetowej Sejmu ned budżelem Ministe 
Tua Sprawiedliwości nie Eroi dar 
rzucić uwag następuj: 

Pax. Terfikowaki z B. T podnóówj, że 

przeca maem imal nacisk Lóminsta- 
cj na sądy, podał też kilka przykładów 
tego nacisku z owych czasów. Ale prze 


o różnicy, o zmianie olbrzymiej, 


Jeśli chodzi o miejsca odosobniezóa i 


legać na informacji władz 
cyjnych — jesi właściwie  iluzoryczna. 
Niechby pan minister  sprawnedłiwaści 
posłuchał poglądów na tę kwestię wszel 
kiego zawodu prawników, gdy omawia 
u tę rolę zupełnie prywalnie. 

Co ię tyczy zad artykułów tow, Lie- 
bermana, to warloby było, aby p. mi- 
mider uzasadnił swój poglad *alimć 
przepisem prawa. Wobec tego, iż wol- 
m ood pina) | won ank 


Sprawiedliwości 


ministrów, pozwolimy sobie, idąc pa 
myśli p. mnislra Michałowskiego, u- 
czyniś nesiępującą uwagę, Przypułćmy 
że osoba skazana, a nuhylająca się od 
odbycia kary i w tym celu zakówwm 
się 2 granicami pańsiwm wywakkaw dry” 
dek, napczyldad, „wia Seia 
rake. Czyż rzeczywiścia w Połscs úre- 
dek ten nie mógł by być stosowany i la 
tarelwo sprzedawane. Obywatala zeń, 
44 wyłączają: dygnitarzy państwa 
wych spokojnie umieraliky, zzapcąc 


o romimując prawniezo, niema ża: 
dnej różnicy między emdi 
artykułami, a siedopuszczonym do Pole 
ski środkiem przeciw rakowi... 

Wseszcie dzwnem wydało się, IŁ ari 

p. mansler ani pp. posłowie z BB, w 
Komji budżetowej Seksu zie pochwa- 
Hi się oslalnio wydanym okólnikiem a 
jeńnstajnenin umeblowania w sądach 
i urzędech prokuratorskich. Jal kodyk- 
kacja, to kodylikacja. 

Przet skodyfkkowaciem prawa mał. 
żeńskiego skdyfikajemy przynajmniej 
umeblowanie w sądneh na całym te 
remie państwa, Czyżby drewniana ta 
kodyfikacja mie stała sig m mowolnie 
wymownym symbolem? 

JOZEF ŁITAUER. 


AkKademicy o cenzurze 


W Polskiej Akademii Literutery odbył 
sq ze Aire wm tamet . m 
„| mam 

Pa releracie prof. Szweykawskiego na 
ten łemst „Gazeta Warszawska" w na- 
stępujący sposób opisuje dalszy przebieg 
wieczoru dyskusyjnego: 

„Zebrani oklaskami dziękują prale- 
tentowi za interesujący wykład po- 
czem rozpoczyna mę przy herbacie dy- 
skusja. Najwięcej mówi prezes Akm- 
damji. Zachęca do zableranie głosu i 
ożywienia dyskusji, Prosi bezskutecz- 
nla p. Wańkowicza, ażeby sę wypo- 
=iedzial Aktualizuje nawet temat, Pa- 
<a wm JM ym 
erme m a | m 
m sp MI ma byt cm- 
mma, zależy, ażeby była w rękach 
odpowiednich., Pan Wańkowicz me 
głos'_ Ale okazały autor „Szezazię- 
erch lai" — powiada, że śpieszy się da 
teatru í umyka. Zabiera głos p. Kaden- 
Bandrowski i proponuje: „Zróbmy s> 
Bie jeszcze dwa takie wiemory. Ja o- 
sotiście dažo się nauczyłem”... 

Mówi teraz Irzykowski i przeraża 
cuigodne grono akademickie taką pro- 
pozycją: „Szkoda, że sią tutaj nie za- 
proslo jakiego esnzera.  Chelaltpm 
wiedzieć, czy omma zie wyskolila, 
czy zrobila jaki postęp"_ Ale mówi te 
głosem nawet nio irazicznym. 

Mówi jeszce pan Gustaw Wolff — 
podnesząc ma przykłedach Reymonta ł 
Barttiewicza konieczność przygotowy- 
manie niedbalezo rękepisu do óraku. 
Deklemuie p. Rzymowski, i mówi v. 


Sieroszenski; opowiada, že cenzura nie 
nie pomaże — szego przykład najlep- 
sy- w Rosj! bolszewickiej, 

bamse emnene wmakmk0 WA 
"nawa 


Myśmy eądzik, że canzura jest konie- 
cznością panstwows, krmczasem p. pre- 
zes Akademi powiatu, ża „kapryśne 
potrzeby państwa zmuszają czarem do 
ingerencji cenzury", Jeżeli o naa chodzi, 
ło te „kapryśne potrzeby” pojawiają stę 
me „czassm”, lecz brrdzo często, bez- 
względnie — za często. 


Kto wygrał na loterji? 


Base meas wawie wi 
aka mp jek a mę 


um a m |. 21804 22460 116472 


za cre 

um a M w ZA zaa. 

2.000 zł Nr. Nr. 16020 17952 31077 
44108 40524 68276 783% 95284 98409 
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157265 165898 169486. 
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W 30-tą rocznice Śmierci 
Ludwiki Michel 


Gdy w grudniu 18% roku anarchista 
rmucił bombę do Izby Deputowanych, 
wzpółpracownik „Matina” zapytał Lu- 
dwikę Michel, rewoicjonistkę w kaž- 
dym calu ; powszechnie znasz pod na- 
zwą „azerwonej dziewicy”, co ona 38- 
dzi a tym szaleńczym czynie. 

Ludwika Michel wyraziła się z naj- 
wyższem nananiem a tym czynie, zazną- 
czając, ià teror jesl to jedyny skułecz- 
ny sposób walki z rządami i barżuazją. 

A ama Ludwika Michel w swoich 
pamiątniksch opisuje ogród z aliang, w 
której siadywały jej metka i babka i do 
koła której matka zasadziła róże, reze 
de i mne kwiaty I Ludwika w dłuższym 
usiępie swoich pamiętników zachwyca 
się i unaliznja zapachy poszczególnych 
kwiatów, 

Jak więc pogodzić te konirasy? Cóż 


bardziej przemawiało de Ludw: 
chel kwiaty czy nitrogliceryne? 

Gdyby Michel żyła w naszych 
sach, niewątpliwie niejeden uczony zna 
luzłby w jej osobie potwierdzenie leorji 
o seksuglnem słopniowann i może v- 
zuałky. że w Ludwice Michel było wię- 
cej M., aniżeli W, (Teocje o M. i W. — 
męskości i kobiecości]. I rzeczywiście, 
w roku 1871 Ludwika Michel najlepiej 
czula się w ubraniu męskiem członka 
Gward} Narodowej. Przez całe życie nie 
wiedziała co lo jest miłożć do mężczy- 
zuy, natomiest serce jej było pelne mi- 
tości wszechłudzkiej do cierpiących i 
wyzyskiwanych. 

Już jako małe dziecko wyróżnisła się 
niebywałą dobrocią i golowość do po 
święcenia. Pomimo rozczarowań, każdej 
chwili gotowa byla wszystko co miele 
oddać pierwszemu lepszemu b 


cza- 


Wedrowny obóz narciarski Z.R.S.S. 


Główny Wydział Techniczny ZRSS. 
zawadamia wszystkie kluby, że ogłosza 
my w komumikacie Nr. 13/14934 wedro 
way obóz narciarski. który z powodu 
niesprzyjających warunków dmeżnych 
mie doszedł do skutku odbędzie się w 
czasie od dnia 21-go do Zf-go styczna. 

Trass została zmieniona, ze wzglądu 
1a brak zmiżek kolejowych, klóre będą 
pralongowane w kierunku do Zakopa- 
nego oraz z powrotem do miejsc zamie- 
szkanie uczestników. 

TRASA. 


Plan zatem obam wędrownego po 
wwaględn.enin zmian przedsiawie się 
następująco: 

Niedziela dnia J0-ga stycznia zbiórka 
w Robotniczym Ożradku Górskim Za- 
kopane (ua Bogówkach. Wilia Jutrzen- 
ka kula skoczni ma Krokwi). Nocleg w 
Zakopanem. 

Wtorek 22 stycmniu godz 6,20 wyjazd 
z Zakopanego do Nowego Targu, skąd 
podejście na Turbacz i zjazd do Rabki 
(nocleg. 


Środa, 23 stycznie przejście pmez 
Wielki i Maly Luboń, Skomielna Biała 
do Jordanowa [aocieg|. 

Czwartek 24 stycmia przejscie przez 
Bystra. Sidzina do Zabrzycy Gómej ra 
Orawie, tamże nodleg, 

Pląlek 25 stycznia podejście przez 
Ktawiark. Sokolice na Babią Górę, na- 
stępnie zjazd na przełęcz Siodełka, skad 
podejście na Cyl, poczem zjazd do sobro 
niska ne Markawych Szczawinach [no 
eleg]. 
Sobota, 26 stycznia wypoczynek w 
schronisku na Babiej Górze, z krókie- 
mi wycieczkami narciarskiemi, 

Niedziele, 27 stycznia, zjazd przez 
przełęcz Jałowiecką na Korbielów, skąd 
podejście na nocleg do schroniska PYT. 


na Pilsku i zjazd do stacji kolejowej w 

Jeleśm skąd uczestnicy rozjeżdżają się 

da swych miejsc zamiesztkania. 
ZNIŻKI KOLEJOWE. 

Zuiżki kolejowe 82% przysługują u- 
czeatnikom obozu tylko na dojazd ao 
Zakopanego. oraz w drodze powrotnej 
od slacji Sucha do miejsc zamieszkania. 
inne odcinki Zakopane — Nowy Terg, 
orez Jeleśnia — Sucha trzeba będzie 
pokryć według taryty normalnej. 

KOSZTY. 


Szczegóły co do potrzebnego wy- 
ekwipowania oraz zapasów zawiera ko- 
munikat ZRSS. z dnia 19 października 
1934 r. Nr. 13. Gospodarke pieniężna 
uczestników będzie indywidualna, Przy 
bliżony kosztorys nie obeimający prze- 
jazdu koleją da Zakopanego oraz ze Su 
chy da miejsce zamieszkania wynosi: 7 
noclegów przeciętnia po 1.00 zł. około 
7.00 zł. bilet kolejowy z Zakopanego do 
N. Targu oraz z Jeleśni do Suchy około 
400 zł, wydaiki na dożywisie prze- 
oięinie 100 zł, dziennie 8.00 zł, (ucze- 
atnicy posisdają żywmość ze soba]. Ræ- 
zem około 20,00 zł. 

Wydział Techniczny ZRSS. ze swej 
strony czyni starania o uzyskania mł- 
žek na noclegi we wszystkich miejscach 
postoju, qeśli idzie o zeiżki w schroni- 
skach PTT. sprawa ia fest zalatwiona 
porsyślnie (50% zniżki), w każdym ze- 
zie koszt noclegów nie przeniesie kwo- 
ty 7 złotych, również czyni alę siare- 
mia o zoiżki kolejowe ma pozostałych 
inkach, jednak rezultatu dzisiaj prze- 
widzieć nie możnu. 

Uczestnicy, klórzy byli zgłoszeni na 
chóz wędrowny w czasie od 27 — 31 
drudnia zgłoszą się do właściwych Urzę 
dów W. F. w celu uzyskania przedłuże- 
nia wsżności wyslawionych im poprze- 
dmio zleceń na przejazd. 


Ten rya charakleru zachowała do póź 
nej starości. 

stanowisku nauczycielki w insty- 
tecie dla dziewcząt nie kryła się za 
cesarslwa ze swcjemi republikańskiem: 


przekonaniami. Gardziła jednak zar | 


kami spałeczno - ekanomicznemi, teozyj 
socjalistycznych zde chciala słchsć, a 
od wszelkiej roboty użwiadamiającej od 
wracalz się, uważając. że jedyną poży- 
jeczną pracą jest walka bezpośrednia. 
Toteż gdy w 1871 roku utworzyła się ko 
mma peryska, Ludwika Miche! poczu- 
in że żyje, że przyszedł jej czas dzie 
lania Z karabinem w ręku poruszała 
sę z jednego miejsca na drugie i była 
Jedną z tej szczupłej gromadki obrań- 
ców, która ostrzeliwując się krok za kro 
kiem, ostatnia opuszczała  cnenlarz 
Montmarire, ustępując przed nacierają- 
cem: wojskami werselskiem. 

Przed sądem wojskowym czyniła 
wszystko, aby winy zwalić na siebie. 
Oskartyła się o mordy j podpalenie, a 
do ządziów zawołsła: „Ponieważ każde 
dla wolności bijące serce ma jedynie 
prawo na odrobinę ołowiu, proszę mi 


„ lej mojej cząsiki nie odmówić Jeżeli 


nie jesteście tchórzami, to skaźcię mnie 
na śmierć”. 

Skd skazał a 
Kaledanii. 

Po dwunastu fałach wrócza z wygne- 
sia i wkrótce zmowu sianęła przed aa- 
dem oskarżona o tą że manilestujących 
mod czarnym sziazdzrem bezrobolnych 
zachęcnła da gromienia sklępów piekar- 
skich, ] w tym procesie znowu oeta wi- 
nę wzięła na siebie. Skazana ją na sześć 
lat ciężkiego więzenia i było to dla 
niej prawdziwe tragedia. gdy przed wpiy 
wem tego termu zoelefa ułsskawiona. 

W roku 1888 do przemewiającej na 
z$romadzeniu robotniczem w Hawzze 
Ludwiln Michel, jaku zapłaceny przez 
reakcjomistów zbir strzelił} raniąc ję w 
głowę. Ludwika Michel poruszyła niebo 
i ziemię, żeby tego człowiskę zwolnić 
od kay. 

Po wyzdrowieniu grzeniodz się na 
stałe do Londynu jeżdżąc jednak po zóż 
uych krajach į przemawi na zgr 
madzeniach. Bardza często przemawiała 
z jednej kuba obok Gnesde'z bib La- 
forgue'a 
ASA Jdasy pracwącaj przyj 
ko z hasel. które rzucali Bakuwu ź Kra- 
potkin. 

Była wielką mRośriczką zwiezrą!, a 
papuga, którą przez dlugie lata miala w 
swem mieszkaniu, nkuczyła się dwóch 
słów, któremi włała każdago przycho 
dzącego: Vive Tenatchie. 

Zmarłe 9 stycznia 1905 roku w 75 re 
Tu życzą. Czując bliskość śmierci, te peł- 
na ogma i młodzieńczego zapału sterusz 
ka marwita się, że umiera, jak burżuj 
ka, w łóżku, a nie na barykadach. 


na deportację do Nowej 


b 


Sąd nad alkoholizmem 


Taw. Klubów Kobiet Pracujących i 
Czerwone Harcerstwa TUR. w Warsza- 
wie urządziły kardzo oryginalny i cieka- 
wy „Sąd nad alkoholizmem" w sali Pol- 
skiego Zwiazku Mysi Wolne, Przed 
licznie zebraną psblicznością odbył się 
istolnie sąd nad alkoholizmem. którego 
widomym symbolem był plakat Mono- 
poli Spirylusowego, zachęczjący do př 
Sa wódki. Jeden z Czerwonych Harom 
o wożny ogłosi sprawę i wejście 
GE Zasiedłi sedziowie tow, low. 
Piotrowski, see  Kkuszyńska i Budas- 
ska - Tylicka pod prezydencją tow. Li- 
teuera z sekretarka tow, Rrameńską, 
Tam, Świątkowski w rafi prokuratora 
przeczytał oskarzenię. Polem dr. Fryk- 
żamka jako ekspert sądowy odczytała 
spokojnie i rzeczowo jak alkchol szko- 
dzi zdrwiu zerówno piącego jak żego 
ptamstwu, Naslepły potem przemówie- 
na 2 prokuratorów: tow. Weycheri- 
Szymanowskiej, wykszującej krzywda, 


płymacą z pijaństwa dfa kobiet á tow. 
Woyciechowakiego, malującego nieszczą* 
ście dziec. Skole: tow. Deptuła świelnie 
odegrał rolę adwokala, broniącego alko 
kolzmu z pmklu widzenia kapitalistów 
i rządu burżonzyjnego. Repkikował mu 
jako prokeralor tow. Świąlkowsk:, pa- 
czem (ow. Lilaner iako przewodniczący 
sądu odczytał wyrok, w którym za wim- 
mych ogłasza si 

1j Rząd burżwazyjny, klóry opiera 
buiżei na dochodach z monopolu wód 
czanegło, przekreśla ustawę przeciwal- 
kcharawą, 

2) kapitalistów, którzy przerabiają 
pożyteczne produkty dla ludzi na trują- 
cy alkohol. bożncą się na nim, pogrąża” 
iac chłopów i robotników w coraz wię- 
barg nędzę. 

Wyrok potępia także tych uświada- 


| monych scejalistów, którzy nie prar 
| ciwsławzają sią alkoholizmowi 


Za cytowanie Ewangelji Łukasza 


W Ausbij, ukarano właściciela zajaz- 
dn delidiwą grzywną za cytowanie e 
wangelji Łukasza. 

Rzecz miała się jak nastepuje: Ober- 
żysła len otrzymał makaz płatniczy na 
uzdmserie wyznaczony mu podatek. 
Obnrzony z powoda wysokości podztkn, 
zupełnie niepraporcjanalnego do zys- 
ków podalmka, odesłał on naksz do t 
rzędu skarbowego z adnotacją: 


„Patrz Ewangelie Łukasza cap. 10, 
wiersz 30!" 

W mzędzie skarbowym poeierana 
się o egzemplarz Ewangelii Łukasza, w 
której pod wskazanem miejwam prze- 
RZ 

„I szedł mąż z Jerozolimy do Jerychi 
i popadł między zbóje į mandzrce", 

Za ten niewinny cytat ukarana nber 
żysłę grzywną. 


Makaroniarz z musu 


Z Saarbriken donoszą a następują” 
cem komicznem zdarzeniu, które w tych 
dniach rozegraio się w tem mieści 

Hitlerowcy niezbyt życzliwem kiem 
patrzą na oddziały wojsk owdzoziem- 
skich, które bawią tam dla pilnowania 
porządłw Szczególną animeję czują 
hitierowcy do oddziałów włoskich, eze- 
go nkt nie może 
Pewen hstlerowiec pozwolił sobie na- 
awsó pięciu ofice- 
rów Boskich, klórzy siedzieli przy 64- 
mednim sialiku w restaurar licera- 
wie watali z miejec ż zażądali w sposób 
uprzejmy, ale zarazem stanowczy, aby 
hiflerowiez poszedł z nimi. Olicerowie 
z hiflerowcem udali się do koszar, za- 
prowadzi: go do jadalni : zadysponowa- 
li w kuchazzą pięć porcyj makaronu po 


włoska. 

Podana 5 porcyj i ofiztowie dali bi 
Ulerowcawi do wybor albo zjedzanie 
pięciu porcyj makarom, albo też odpo- 
wzedzialność za obrazę oficerów. 

Hillerowiec wybrał pierwszą ewen. 
tualność i postąkując oraz pocąc się 
wepchnął w siebie 5 porcyj w checnw- 
ci oficerów, którzy nie pozwolili, by 
cośkolwiek im talerzu zostało, 

Oficerowie poprosili ga jeszcze do de 
saru i hitlerowiec chcąc niechcąc mo- 
siał pakować w siebie wszyśiko, co mu 
oficerowie wskazywali, poczem grzecz- 
nie go pożeganli. 

Zdaje się, ze hitlerowiec ten póki ży: 
cia nie spojrzy już na makaron bez abo- 
minadi, n także ostrożniejszy będzie wt 
wystawianiu sią. 


Fałszowane podkłady kolejowe 


Za Lwowa donesrą agentii PRESS: 

Śledztwa w sprawie nadużyć właści- 
cela dóbr i przemysłowca, Stanislawa 
Rudzola doprowadziło do ciekawych od- 
kryć. W spółoe „Brady” zakupyweła 
Iwawska dyrekcja kolejowa podkłady 
drzewne. Poderase ockierenia dostaw 
przez komisję, podkłady uznane za dar 
bre, kaiowana do wagonów, x podkłady 
z ckoremi sękami znaczna kredą i od- 


Pepati „Body? wpadła m miaa 
pomysl. Z odrzucanych podkladów zmy- 
wano znaki i po wyśwsdrowaniu chorych 
agków, wbijano ba ich miejsce kołki, 
które pe sheblowania sprawiały wraże- 
nie zdrowych sęków. Tals przygotowane 
podkłady były ładowane do wagonów. 
Na operzgji tej koleje państwowe pon'u- 
sły znaczne siraty. 


| ZZ A 


89 


WILLIAM LOCKE 


RÓD BALTAZARÓW 


(Autoryzowany przekład Bolesławy Kapelówny) 


Roześmiała się głośno. Nie mogła na ła nic pora- 
dzić, Oto tajftm, głoszący, że jest zefirkiem.. i gło 
szący o lem nie żartobliwie, ale z akcentem głęboko 
zakorzemionego przekonania. 

— Ty? Ty cierpliwy? Och, mój drogi... 

— Dobrze — zawoiał, zrywając się z krzesła — 
mazwałaś mnie „drogi”' | 

Odpowiedziała szybko: — Wcale nie. W każdym 
razie nie mialam zamiaru. Złapałeś mnie w swój cier 
pliwy sposób... Miałam nazwać ciebie drogim „ims: 
„drogim panem", albo „drogim człowiekiem”. 

= Moje imię jest Jan — rzek Batlazar. 

— „Mój drogi Jame"... Nie... nie miałam zamiaru 
łegn powiedzieć, 

— Dlaczego? 

— To brzmi lak, jakbyśmy byli małżeństwem od 
Gmudziestu lat 

Wieduiona instynktem kobiecym, dotknęła próżno- 
Eki tego człowieka — i użyła jej, jak ktoś wdrapują- 
cy cię pa skale używa występu skolnego, by dostać 
się w bezpieczne miejsce. Zobaczyła, że niepewny 
i markotny — i uświadomiła sobie z zadowoleniem 
uzyskaną przewagę. 

— Wkażdym razie mówiłaś tak przed dyndzie- 
stu laty. 

Wyprostowała się triumfalnie na krześle, — Nie 
mówiłam, nigdy.. Nie zdaje mi się, abym miała od- 
wagę nazywać Cię w jakikolwiek sposób; w każdym 
razie nie Jan. Nawet nie myślałam a tobie nigdy po- 
proatu jako o „Jania”. Byłeś dla mnie Janem Balta- 
zarem, ale nie krótko Janem... o niel 

— Przypuszczam, Że masz rację — rzeki Baltazar, 


— To idjotyczne rmię Wszystko co jest tępe i pro- 
aaiczne w angielskiej duszy, zostało skoncenirawa- 
ne w tej jednej, pozbawionej polotu sylabie. W prze- 
ciwieństwie do innych idjotycznych imion, nie posia- 
da przyjemnego zdrabnienia”|. „Jokanie" brzmi 
abrażająco, a „Jack” — jak wzięte z melodramatu. 
Dzięki Bogu, zaoszczędzono mi jednego i drugiego.. 
Teraz spadam na Ciebie, po dwudziestu latach, jako 
uJan" — i oczywsście przyjmujesz to z szyderstwem. 
— Och, wcale nie jest tak źle — wykrzyknęła. — 
Pomyśl, iłu było wielkich ludzi twego imienia. Jan 
Knoz, Jan Bunyan, Jan Loche, Jan Stuart Mill... 
— Wesoła banda truhedurów, co? 
Oboje roześmieli się — i sytuacja, o ile chodziła 
a Marceję, stała się lalwiejsza do zniesienia. Zaczęli 
rozmawiać swobodnie a dwudziestu lalach rozłąki: 
ona — e swojej pracy i rodzinie (matka jej, żyjąca 
jeszcze, znajdowała się ped opieką starszej siostry, 
a bracia — obaj młodsi od niej — służyli w mary- 
tarce); on — o Chinach i swojej epłakanej przygo- 
dzie w kraju wydm. Baltazar przekonał się, że God- 
frey, spełniając jego prośbę, uwolnił go od koniecz- 
mości nienawistnega powtórzenia całej histo: 
Qumg-Ho wzbudził ciekawość i zozbawione zainiere- 
sowanie Marceli. Zapragnęła poznać Chidczyka. Her- 
bata została podana w staroświeckim styli iMarce- 
1a sprawowała przy stole obowiązki gospodyni. Roze- 
śmiała się na widok skrzywionej miny, jaką zrobił 
Baltazar przy pierwszym łyku dobrej, mocnej herba- 
ty cejloński 
Nie najmniej ponurym szczegółem tragedji w Spen- 
dale Farm — wyjeśnił Baltazar — bylo zniszczenie 
skrzyni z bezcenną herbatą, którą przywiśzł z Chin— 
kerbalą, która dawała womy złocisty płyn, pozo- 
slający na podniebieniu, jak najwspanialsze wino, 
liech djabli wezmą Hunnów za to, że ograbili 
mnie z mojej herbaty — wykrzynął — pozałem, że 


"] Oczywiście w języku angielskim. 


zasługują na ło samo za miljon wanych djabalskich 
wyczynów. A jednak sprawiedliwy człowiek musi od- 
dać nawet Humnom to, co im się należy, Ztobili jedną 
dabra rzecz. 

Madceta wybucimęła okrzykiem prołesta: — Nie, 
nie zrobili; nie są do tego zdolni. Bylam wa Francji 
— w samym środku tego wszystkiego, w pobliżu fron- 
tu — i widziałam niejedno. Wiem dobrze... nie zro- 
bili ani jednej dobzej rzeczy. 

— Ależ zrobili 
dziki razem Ciebie i 

Och — rzekle Marcela z dość glupią miną. — Są- 
dzilam, że masz na myśli coś poważnego. 

Uchwycił się tego słowa: — Poważnego? Czy są- 
dzisz, że to, że siedzisz tu, w tej chwili, z tym małym 
kawałkiem nadgryzionej, gosmarowanej masłem 
grzanki między palcami — nie jest najbardziej powa- 
żmym takiem w mojem życiu od czasu, gdy pożegna- 
łem się z tobą na Newnkam Road przed dwudziestu 
laty? 

Upuściła kawalek grzanki na spodek i wpatrywała 
się w niega z przerażeniem, czując, że jej poprzednie 
obawy zostały nanowo rozbudzone. 

— Czemu masz psuć wszystko? Zaczęliśmy już 
rozmawiać fak przyjemnie. 

Baltazar uświadomił sobie jej Żałosny stan — 
A cóż takiego powiedziałem? — Zapytał troskliwie. 

Odpowiedziała z rozpaczą, — To, czego nie powi- 
nieneś powtórzyć. Jeżelityś to zrobił, ta byłoby ta 
końcem wszystkiego... Uniemożliwiłoby sytuację. 

— Nie rozumiem dlaczego, Gdybym nie odnosił się 
da lego uczciwie, bylaby to zupełnie inna sprawa. AJe 
jestem uczciwy. Nie mogę Ci powiedzieć, że czeka- 
fem na Ciebie przez te wszystkie lata dla tej prostej 
przyczyny, że nie marzyłem nigdy, iż kiedykolwiek 
leszcze ujrzę twoją twarz. Ale bylem wierny kę 
wspomnieniu, Zabiło czo możliwość istni jakiej: 
kolwiek imej kobiety. Ta jest naga prawda, 

D. a m). 


— zapewnił Baltazar — sprowa- 
ie, 


DRUKARNIA 


i FOBOTNIK 


Warecka 7 
przyjmuje 


wszelkie zamówienia w za 
kres drukarstwa wchodzące 


SPECJALNOSC: 
CZASOPISMA 


Wykonanie szybkie 
1 dokładna 


Zabagnione stosunki w porcie 6dyńskim 


Str. 5 


DEE O p wa 


W świetle procesu sądowego j 
Kto ponosi winę? 


Dnia 7 stycznia w Sądzie Grodzki w 
Gdym: odbyła się rozprawa przeciwko 
15 roboinikom porlowym, oskarżonym a 
maiesławieme z oskarżenia prywatnego 
p Mazurka. przodownika („formana"), 
który cmt się chrażany pismem. wysta- 
sgwanem przez tych robołników do Ins- 


paktara Pracy Wydziału Śledczego i do | 


Jimy „Skarhopał”, eksporiającej węgiel, 
w której ta femie p. Mazurek był przo- 
downikiem. 

W piśmie tem robotnicy żądali prze- 
prowadzenia dochodzenia przeciwko Me 
zuckow, ponieważ? wywiera on presję 
ra robotnikàw, by dawali mu łapówki za 
zatrudnianie icb, zmusza robotników do 
kradzieży rożnych rzeczy na siatkach i 
każa `m udaccić te kradziona rzeczy da 
swego dama, jeżeli ktod nie wypełnia je- 
ge polecania, następnego dnia nie oirzy- 
muje pracy. 

Dziwnem zrządzeniem lo na ławie 
ośkarżunych zasiedii robotnicy, zamiast 
p. Mazurka, który te i cały szereg mnych 
przekroczeń, będących w raiącej sprzecz 
noci z kodeksem karnym, popełni, gdyż 
ani Irspaktor Pracy, ani też Urząd Śled- 
czy, wiadciwega użytku ze skargi do nigh 
skierowanej nie uczynili, 
ja lawie oskarżonych zasiedli w dni 
7 stycznia r. b.: Alians Łotkowaki, Juljan 
Wikland, Slanisław Mik, Wojciech Tur- 
aki, Boleslaw Murawa, Sianisław Czer- 
wień, Alaksander Maramkiewicz, Kon- 
stańty Rychoik, Ludwik Cuprych, Gu- 
staw Lewandowski, Franciszak Kamiński, 
Lam Mamikowski, Czesław Pałka, Jan 
Zawadzki 1 Stanisław Powierski. 

Awiadkaw powołana 7 ze strony oskar 
ženia i 17 ze alrony obrany. 

Oskarżeni nie przyznali się do winy, 
pamo skierowane da Inspektara Pracy 
podpisali w charakterze świadków, gdyż 
byli przekonani, ża po zkierowanii ta- 
iep danie pom bmw ba 
przyznaja się da amtarriwa tej skargi, 
władza wkroczą w tą sprawę i mierócą 
samaac o zma Home 

Nad: 3 waka tar ych zad 
a e Mommies o a m 
=. A więc, udłyszekdmy jak to Maru- 
rak zmuana: robotników da lundowania 
mu wódki, a za ła przyjmował ich do 
pracy, jak zmuczał do popełniania kra- 
dzieży. Dikarżmy Rychcik zeznał, że 
na paisomue Mazurka ukradł na jeda: 
ze sawedziich akrętów kilkanaścia fili- 
żenek i ipodaczków i odniósł do doma 
Mazurka, te nkradł kapalusz marynarzo 
wi, lecs nia chcąc, by Mazurek miał z lej 


kradzieży korzyść, powiedzial temu ma- | 


rymarzowi, tóry poszukiwał zaginione- 
do kapelusza, gdzee kapeluz leży. O- 
skarżeni zemali, ża Mazurek zmuszał ich 
da wyrazem 2 akręlów różnych gatan- 
tów zboża; w jednym dnin wynieśli oka- 
ła 300 wię kukurydzy i zaniedk do miesz 
kania Mazurka. 

Wazwany w charakterze rzeczoznaw- 
eg, lnspektor Pracy, mè, Helbrehi, sty 
kai os menema Pama © mak 
i przeprowadził dochodzens, oraz że u- 
robił robie zdanie o szkodliwości Mazur- 
ka, przeto zwrócił sią do tiemy © zwał 
nienie ga z pracy, lecz nazkutel imier- 
wenci syndyka Zw. Ekspedytorów, p. 
Muchatewakiego, odstąpił od tego żąda- 
nia i poradził Mazarkowi wniesienie shar 
gł do Sado. 

ba m4 Pam tona tm 
dal hszdza dobre świadectwo Mazurko- 
wi. tymerdząe, be tego rodzaju nadnżyć 
Mazarek me moer pameśnie. aavz imma 
kaskssia cokladnia pilnowała sprawiedk- 
waga podznłn pracy między robotników. 

Wogóle świadkowie oskarżenia chcieli 
wyrałować Mazurka, przeto wystawiali 
mu jaknajlepsze świadectwo, lecz, nieste- 
ty, w swych zeznaniach zmnszeni byli 
jedaakża stwierdzi, że, aby mieć pracę, 
musieli ponosić świadczenia na rzecz 
Mazaua. lak zeznał św. Śmizikowski. 
klóry powiedział, że pomagał Mazurko- 
wi budować dom własny i za to nie bret 
pieniędzy, ba Mazurek brał ga stale do 
praey, 

Św. Krawczyk, też przodownik, nie- 
<hóqcy zaznaje, że „torman“ gdy zechce, 
la może robatnikowi zapisać całą dniów- 
tę, choeby len nie pracował jak było z 
zobalnikiem Sleerem, który za to, że 
przyniósł mkradznony pokost Mazurkowi 
do domu, miai zapisane przez Mazurka 
9 godzin pracy, 

Śwadkawia obrony, w liczbie 15, skła- 
dali druzgoczące zeznania dla Mazurka. 
A więc znawu słyszeliśmy, jak lo Mazu- 
ia zaprasza? robołników do siebie na 

ty, ale mechby sią grający poważył 
pu uang ma a lasek sa 
"Tremolo pw wów „O 
<a wipska w zat) m bł a a 


(Kor, wlasna). 

| traebujesz pracować". Jak to robolnicy 

znosili Mazurkowi wódkę i piwa celem: 
| akrzyskamu, by tylko otrzymać pracę od 
| lego pana Mazurka, który był władcą w 
porcie; jak rabatnacy zmuszeni byli da- 
wać prezenty żonie Mazurka, by tylko 
przebłagać gniewającega się na nich roz- 
cawcę pracy. Dowiedzieliśmy sę, że 
Mazurek slale nrządzał u siebie libacje 
ieniądze robotników, stale posadal 
| u sebe na skladzie wódki pochodzenia 
|z—— 
| Po przeprowadzonym przewodzie w 
mienim askarżyciela wystąpił 2 płomien= 
uą mową adw. Jankowski, kióry widząc 
przegrana swego khjenta, próbował zro- 
bit z niego „bokalera nzrodowega” i 
„wapółbudowniczega Gdyni". Robiąc 
wkońcu swego przemówienia wapaniało- 
myśloy gest, powiedział, że nie domaga 
się suioweża ukarania oskarłanych, lecz 
wymiar kary pozostawia de uznania Sa- 
dowi, nie chcąc mócić się na nieżwiado- 
mych robotnikach, klórzy znieważyli o- 
skarżycjela za podszapiem Zw. Trana- 
portowców, klóry chciałby się pochyć 
Mezeriza, jako groźnego przeziwnika po- 
itycznego, boć przecież Mazurek należy 
da Związku Rezerwistów. 

Oskarżonych bronił z ramienia Z.ZT. 
tow. dz, Pebr z Gmdziądza W swem 
świetnem przemówieniu law. Pebr wy- 
kazał, że oskarżeni w całej rozciągłości 
przeprowadzi, dowód prawdy na zarz- 


Dalsze szczegóły skendalicznej alery 
„saaaeyjnych" dygnitarzy akarbowych: 
Hertza i Matyki są coraz drastyczniej- 


Z) 
urzędnikami, mógly dziać się takie skan 
dale 1 to przez czas dłuższy. 

Zażalenia na złodziejskie 
Matyki i Hertza załatwiali oni zamięiij. 
O oarustwach tych panów mówiło sę 


dają jeszcze, jak Heriz i Matyka chaieli 
Sa w N. Wsi wielką lime epedy 


Gdy Hertz i Matyka polrzebowali pie 
niędzy, to wyżneczali licytację za zale- 
gła podatki. Biedny podalnik musial 
dać gmba łepówkę, p! się uratować 
przed li . Do firmy „Silesia' je- 
dzin Hertz i Matyka na póztyki, skąd 


Labit jeżdzić na polowania i 
samochodami. Na polowaia 
zapraazeli go ta i 

du Slarboweżo, a 
również tacy „ałinrnicy”. 


ollary na „pożyczki” Gdy potrzebe- 
wali grubczej forsy, wówczas wysyłak 


wracal obładowany pieniędzmi. 

Pomima nabierania na lapówki i pr- 
życzki, dygnitarze ci minowik swe o- 
Fary bez litości. Właściciela fahcqki 
„Salesia" w N. Wsi zrujnowali zagałnie 
Fabrykę wartości 2 1 14 zł. Maty- 
ka : Hertz zikcylowaj ra 69.000 alil 

P. Hertz doszedł także zwnim sposo 
bem do taniego i hrksusowo urządzorego 
mieszkania Gdy dowiedział się, że n 
właściciela domm Hobota jest dolne duże 
i piękne mieszkanie, przycianął właści- 
ciela do muru tak, że ten mieszkacie 
mu wynajął i to za bardzo niskie komor- 
- 

W Załężu ienże anm Urząd Skarbowy 
4. meble udzielił 
pa se 


sąd zajmie się także tą sprawą? 

Tak Hertz, jak | Matyka zaseni 
zrujnować restauratora Góreckiego z 
N. Wai, Restauracja la jest znana, gdyż 
tam odbywały się wiece piebizcytowa. 
wyborcze i tak dalej. Górecki otrzy- 
mał tak wysoki wymiar podatkowy, że 
groziło mu ta ruiną. Musiał więc dać 
Z ni 


ZARZĄD ODDZIAŁU TUR. W BIEL- 
SKU-PODL. podaje do wiadomośc: człon 
kom pozamiejscowym, iż do dala 1-go 
atego r. b. wiani wpłacić zalagte skład- 
ki członkowskie, w przecłumym zazie 
zosiarą skręśleni z listy członków w 
myśl par, 10 statniu TUR. 


prektyki ' 


ta Śląsku glośno. Niechaj władze zka” | 


Matyka i Hertz potrafili gabieraż ewe | 


| 
| 
| 
pap 
Bremm: 
Daten ne 


ty postawione Mazurżowi, przeto wnosi 
a rwmuienie ich od winy i kary, a koszta 
sadowe winien ponieść oskarżyciel, kló- 
zy powimen właściwie zajmować zniejcre 
ma lawie oskarżonych, 2 nie zeszczylne 
miejsce oskarżyciel. Galy przewód sa- 
dowy, toczący się przez 12 godzin, był 
urowadzeny przeciwka Ma- 
, a nie przeciwko oskartonym 
Wkońcu tow. Pehr pudkreślił, że nie wol 
mo łączyć tak wielkiego dzieła, jakiem 
jest budowa Gdyni, z p. Mazutkiem, 
który nietylko, że nie budowsł Gdyni, 
lecz deprawawał robotników. 

Wyrok został ogioszony dopiero w 
amia 1d b. m. Na mocy lego wyroku 
wszyscy oskarżeni zostak uwolmeni od 
winy i kory. W motywach Sąd stwier- 
dził, że oskarżeni działali w interesie da- 
bra publicznego i chcieli oczyścić zabag- 
nione stosunki, panające w porcie. 


portov. 
t. ub., daje możność popełnianie tego ro- 
dzajs nadażyć pp. przodownikom; p. Ma 
zurek nle był i nie jest wyjątkiem wśród 
przodowników portowych. Sprawa ia n- 


się w porcie na tle przyjmowania robot- 
ników do pracy przer „łormanów*. 


1,000 zł, łepówki ne ręca Matyki i wy- 

tetowsł się w ten sposób od klęski, 
Takie to piękne przykłady „radosnej 

| ao 


Różne wiadomości 


WALAWSKIEGO W ŁODZI 


(WSPOMNIENIE POSMIERTNE) 

Mało która s scpranistck polskich osiq- 
la tak wiele sdobyæy w swojej astuce 
Marcellaa Sembrich - Kochasko. Nie- 
tulko mekna koloratury rozległej 4 diwi 
nej ale { dwiełae warunki aktorski 
ly słę na talent miary wyjątkowej. 

To też gdy przyszla z New Yorku przed 
paroma dniami wiadomość © zgonie enako- 
mitej śpiecaezki, caly świat muzyczny i 
mny odezuł to Gołeśnic, u prasa o- 
sią zał echem wspomniec a 
przess'otci artystki. 

Od wem m r ==. (urp. 
2 pol Letncem w 1558 r.)  kaztaleilą 
się wszeckotronnie w mucyec, Da dnia def- 
siejazego Lwów szczyci sią tem, że ze szko. 
j Polskiego Tow. Muzycznego 
asta jako laureatka Marcek- 
Darcktorem uccclni byl wte 


E 


ży 


u Lampertiego, debiut w Ate- 


aach w 1877 r. tryumf we Lwowie, nie- 
kośccące się podróże po swezystkick nieomal 


|Marcelina Sembrich-Kochańska 


stolicach Europy i Ameryki, w końcu wre- 
szos owocne praca artystyczko - podogo- 
giesna na sianowieka profcaorka w Inetyta 
zla muzycznym Curtiss w Filadsifji — fo 
najważniejsze ctapy tego dobrze setuce sa- 
slużonego tycia. 


D. 

POGRZEB MARCELI SEMBRICH- 

KOCHARSKIEJ. 

Daia 14 b. m. odbył się w Nowym Jor- 
ku pogszeb zmarlej onegdaj znakamilej 
śgiewaczki polskiej, £$ p. Szmbrich-Ko- 
naka 

W pogrzebie wzięło udział przeszło 
3.500 osób. 

W czasie mszy żałobnej w kaledrze 
. Patryka na chórze śpiewali artyści 

Na trumnie spoczywał wieniec zlaże- 
ny w imesżu ambasadora Patka z napi- 
sèm: „Niezrównanej artystte, sławnej 
córce Polski“. Sztukę polską reprezen- 
towal Zygmunt Stokowski. 


Zwłoki zmarłej artyski złożono w 
tymczasowej krypcie na emenłarzu w 
| Woodlawn. 


Represje Dyrekcji autobusów w Wilnie 


PAT donosi: 

Wieikie zaniepokojenie 
kołach pracowników, zatrudnianych w 
Towar-ystwie Komunikecji Autobusowej 
w Wanie, wypowedzenie im przez dy- 
rekcję towarzystwa pracy z terminem 
2-tggodniowym Wypowiedzenie nastąpi 
io w sobotę. da. 11 b. m, i obejmuje 
wszystkich pracowników fizycznych tej 
ustytucji, w liczbie około 200 osób. 
Gdyby wypowiedzenie nie zastało cof- 


wywolało w 


Dalsze szczegóły „radosnej twórczości" na Sląsku 
Pijatyki, spacery cudzemi samochodami, polowania, pożyczki bezpowrotne I t. p. 


menaf bei w G kędy Bai 
| Naa sam kg yte mąci 
= 


z całego kraju 


KRADLI ABY HULA<I 
W Katowicach Edmund Wencel 


o 


krad? swego pracodawce poczem we- , 


Si + kolegą Deras Amaan poje- 
Ab e Fer Pe odzajęli pry- 
walny pokój W Warszawie bawli li sę 
a gdy zabrakło pieniędzy okr: 

dli gospodynię swego mieszkania i ki 
służącą, 

Na rozprawie Wencel przyznał się do 
winy, twierdząc, że do dzłraudaeji ne- 
mówił go Żyvńsła. Sąd skazał Wencla 
ta f miesęty więzienia z pozbawieniem 
praw na lat 3, nałerniac! sprawę Życiń 
skiego wyłączył. 

PROCES STR. NARODOWEGO 
W ŁODZŁ 
W pamiedziałek 14 bm. w sądzie okr. 
m te pw Tm 
ciwko 19 członkom Stronnictwa Narodo 
woo. oskarżanym o usilowanie terme- 
cia obecnego Rzad w droze przemocy. 

Po demonstracji endeckiej w dn. 3 ma- 
je ub. r. w Kaledrze św. Kostki w Ło- 
£zi, policja aresztowała kałkanakcie o- 
sb z adw. Kazzmierzem Kowalskim na 
czele. 

Obecnie na ławie oskarżanych zadjadł 
ten adwokat oraz 18 inręwi dlmków 
U aaa 


kk 


Na) mimi co: baeo im 
mk g uemaloinoacia Eea Narod, w 
Łodzi, twierdząc, jł zagraża ana bezpie- 
czefstwu publicznemu. M. in. prokura 


tura poktrta wymiennych o to, że w , 


okresie do 13 maja 1934 breli udział w 
związku, którego istnienie i ceł miały 
być tejemnicą wobec państwa i jego 
wladz, że wydawał ulotki, nawołojące 
do walki z Rządem. prócz tego ulotkę 
zatytułowaną „Prawda o gen. Zagór- 
skim”, podającą wsxdomości nieprawózi- 
we, mogęce wywołać niepokój publicz- 
mj. Poza lem prokurator oskarża ich o 
ie zajść w katedrze w dn. J ma- 
ja. gazie podsądni wzywałi publicznie da 
uewięcia Rządu w drodze przemocy. 

Dalej akt oskarżenia zzczuca zdw. 
Koweiskiemu, że na jednem z zebrań 
odwiadczył, iż Obóz Narodowy dojść 
maże do wladzy tylko w drodze zama- 
ska i że Stronnictwo Narodowe jest or- 
danizacią nawskroś zewolueyjną! Mziej 
więcej w ten sam sposób przemawiał na 
zebraniach osk. Grzegorzzk, natomiast 
ask. Stolarek wedłag aktu oskarżenia, 
miał nę m in wyrażić, że niedlngo na- 
dejdzie dzeń, kiedy „aarodowcy zasię- 
da w Belweder: 

Oslerżem do wiry się nie przyzoak, 
twierdząc, iż dzialal: w ramach legzinej 
orgamizacji. 


nięte, 2 dniem 25 stycznia 200 pracow- 
mików z rodzinami zralazłohy się hez 
środków da utrzymania. 

Rawnoczęśnie dyrekcja towarzystwa 
zawiadomiła władze, że zmuszona jesl z 
dniem 25 b. m. wstrzymać komunikację 
autobusową w Wilnie. Powodem tego 
kroku jest zarządzenie inspektoralu pra- 
cy, wydane raskutek zażalenia grupy 
pracowników, nakładające na towa- 
| zzystwo obowiązek zaopatrzenia da dnie 
14 b. m, csłej służby autobusowej w cie- 
ple ubrania ze względu na ostre mrozy 
tegoroczne, (I). 


Spart robotniczy 


HOKEJ, W najonzsza meczieic «e 49 
b. m. odbędzie me — olakawe spotkanie 
9 miętzostmo HI. A w hokeja między Sza, 
a Polonją na boisku RES- 

a dE SAR a 


botma zapowiada. slg cjękarie 1 mo- 
że, przynieść zwycięstwo. „Sizer, 
z żem 


driżyna REE „Skra” 
mietrzownkia w 


ukończyłeby swe spotkana 


kL A w r. bletącym, względnie 
yna A. 
l ŚLYWALNIA SERY. RKS. „Skra“ mmi- 


Hak 
AGH HOKEJOWYCH WAT- 


nie W 
Xejowe: Skra zremis 
1:1 przyczem oble bramki padły 
w ostatnie) fazie gry. Marymont, 
mial nieznaczna przewagę Nym JE 
ke prez Eurzyśskiega, a She gama pe- 
| W _dripim meczu o mistr 


3 
Makasi zremisowała za pd = 


| gi mecz za i AK" amaz- 
Ta CAR PSZAWSKIEJ. 


me: Asha FF z Bal, 


Boks 

MISTRZOSTWA ZAPASNICZE WAR: 
| sZAWY W KLASIE B. W dalszych rez- 
grymikach ED; o mistrzostwo kla- 
$y D. okregu warszawskiego Rywaj poko- 
nał Skrę 13:9, a Prad z x Polcymym 
Klubem Sportowym 
sporiy zimowa 

SKŁAD REPREZENTACJI POLSKI 
NA MISTRZOSTWA ŚWIATA W DA- 
VOS. Jak już podaliśmy, aproteniacja pe 


kejowa Polki wyj 
Kata da Daros w majiiiszą Sroda rano. 


Ea Renown ieu 


Chrzanowski 


eg - PONGOWY W KRA 


NI 
ROWIE. „W Krakowie odbywają się okez. 
zawody o drużynowa mistezostwi 
I UCD TE sd 
dzch berze mistrzowska drużyna Polski 
amon" z Tarnowa W zawodach „Sam 
n“ pokonał Makabi 4:8, Iagibor 5:2 i 
lale 7:0. Makabi pokonała Jutrzenkę z 
Tarmowa 5:2, ZTS. wygral z Hakcahem 
4-3, a Jutrzenka z Wisłę 7:0, 

W mistrzostwach prowadza rórna 
cią punktow obie drużyny tarnowskie 
30m 1 Jutrzenka. 


sma STR. 6 


Kronika krakowska 


dryl magistracki 


W światku „sanecyjnym” wielki ruch 


w związku ze zmianami w prezydjum 
miasla. Kandydatów na wiceprezyden- 
lów bardza dużo, a miejsca tylko dwa. 
Opzócz kandydniury dr. Rozdzyńckiego 
wymieniają również kandydaturę b. min. 
prof Kumanieckiego i wielu, wielu in- 
aych. Da lej pory niewiadomo, jak się 
skończy ten kadryl magislracki. Żydzi 
że swej struny chcieliby również prze- 
forsować swojego kandydala. Niema jed- 
nak u nich zody co da osoby. Jek wia- 
dome, sjoniści chcieliby to stanowisko 
obsadzić swoim człowiekiem. Lensuje 
się nazwiska posla dr. Thone i r. m. dr. 
Schwarckarla, przewodnicząceżo frakcji 
sqonistycznej w Radzie miejskiej 
Podobno w mslałuch dniach między 
sjonistami, agudowcami, a t. zw. komba- 
fantami nastąpiło w lej sprawie poracu- 
mien:e, na padsluwie którego żydzi wy- 
suną kandydata sjanistycznega. Nie bę- 
dzie nim posel Thon, który wogóle nie 


Z.Z.Z. przygotowuj 
w zawodz e pieka 


Po skamdzlicznym strajku w lirmie 
mno", gdzie ZZZ. zaprzepaściła inle- 
czy robotników piekarskich, przygoto 
wuje ten zwişzeczek nowy pasziel dla 
robotników piekarskich Umowę zbio- 
rową, Już rozpoczęli panowie z ZZZ. 
akcję reklamową w „Ekspresie Tlustre= 
wanym”, przedstawiając swoje zabieg: 
w kierunku zawarcia umowy zbiorowej 
w przemyśle piekarskim na terenie Kra- 
lawa. Robotnicy jednak, po ostatnim 
występie ZZZ, w „Ziarnie”, nie wieją 
sanałorom”. Przekonali się dosadn 
jak wyglądają „dobzodziejsiwa” „san 
javoch” opiekunów, Prawdopodobnie 
mowa zbiorawa bęczie podobaa da tej, 
jaką zawarta w „Ziarnie". Robotnicy 
przystąpili solidarnie da słrajku, doma- 
gając sę podwyżki, i mieli wszelkie 
se wygrania, gdyby nie taktyka 
grzywódców ZZZ Dzięki nim roboin:- 


| zamierza ubiegać się o to stanowisko 
A teraz troczę humoru W związku z 
lergami i kombinacjami ca do przyszie- 
| go składu prezydjum miasta puszczono 
pogleskę niepozkawianą zreszlą humory. 
Widać, że zmysł humoru nie opuszcza 
krekowiau. ' Olo według tej wersji køn- 
dydalem na wiceprezydenia ma być m 
sm. p. Broczymer, kombatant żydowski. 
Rzecz oczywiste, nie można poważnie 
trzktować tej kandydatury, chociaż w 
inej” „radosnej twórczo- 
.Przecez 
ludzie bez 
odpowiednich kwalilikecyj. Brak facho- 
wości i przygokowenia to wlaśnie jed- 
vs 7 charakterystycznych cech naszej 
zdministrach, Przynależność partyjna 
t wszystkiem — fachowość niczem. 
Nie dziwnego że w takich warunkach 
za wysokie slanawiska 
wysuwa się rozmailych kendydztów. 

Trudno, lakie czasy i ludzie. 


e umowę zb:.orową 
rskim 


cy nie otrzymali ani grosze 
prócz naturalnie tych, kłórzy podczas 
poprzedniej zikcji strajkowej, za podusz* 
zemem menerów z ZZZ., złamał: strejk- 
W nagrodę za lamistrajkostwo przywró- 
conn im dawne zarobki. 

Tak pokrólce przedstawia się oslalnia 
akcja ZZZ. w „Ziarnie”.  Wystrychaeji 
'obotników „Ziamna” na dudków, dzi 
siej chcą to samo uczynić z innymi ro- 
botnikami. Umowy zbiorowej nie može 
zawierać ZZZ. leniem ogółu robotmi- 
ów góvż robotnicy nie meją zaufania 
ża cego „sznacyjnego” „związka”. 

Tylko organizacja klasowa może zastę- 
pować interesy robalnicze i tylko ana 
noteal: wywalczyć lepszy byt dla robot- 
ników piekarskch, Zrozumiel: to robot- 
nicy i przystępwią do orfenizacji klaso- 


podwyżki, 


EK 


Jak doszła do skutku I 
w hucie „Ferrum“ 


Dyrekcja buly „Ferrum” wniosła do 
Komisarza Demokilizacyjnego w Kato- 
wieach listę 40 robotników z wnioskiem 
s wyrażenie zgody na ich zwolnienie. 
Komisarz Demobilizacyjny zezwolid tyl- 
ko na 2-miesięcmy turnus dla 18 robot- 
ników 

Opiszemy jak fo ig lislę słabzykowali 
sobie ZZZ,lowcy: 

W dnin A grudnia ub. r odbyl się zjazd 
radców Z ZZ. w Strześnicy w Zawodziu. 
W dau 9 grudnia, w niedzielę, zwołał 
sokie p. Zarembik do biura Rady Załogo- 
wej posiedzenie pauine swaich kolegów 
z Rady Załogawej i mężów zaulanie ZZZ., 
na klórem ułożyli stę robotników do re 
dukcji (tych, którzy nie głosowali jaw- 
nie. W poniedziałek, dnia 10 grudnis, 
powołali członka Rady Załogawej, low. 
Matuska, i domagali się od niego wyra- 
żenia zgody na przedłożoną mu Hslę, o- 
-az Ilumaczyli mu, że listę tę otrzymała 


raj udział w tem posiedzeniu, naprzód 
luż poinformowali (Zdralek, Gruca] a 
wszysikiem, ca się dzieło, 

Taw. Malusek stanowczo się sprzeci 
wil temu : domagał się wspólnego pi 
dzenia z dyrekcją. Na listę swoją pa- 
1awnii ZEZŁowcy „powslańców”, a gdy 


| 


ista redukcyjna 


Zarząd G:upy Pawsłańców wziął tych ln 
w ubionę, obywalele z ZZZ. — Zo- 
Rembsk i Wycisk — strasznie się na to 
oburzyli, py tajac, sknd 19 powstańce ma. 
prawo, że ich nie wolno zwolni 
Tak wygięda rodzina „sana- 
między sobą. Pan Komisarz Demo- 
zacvjny bedzie musial być na przy- 
szłość bardzo ostrożny z hutą „Ferrum” 

Urząd Pośrednictwa Pracy w Katowi- 
cach także nie powimen stać na ustu- 
gach ZZZ. W ubiegłym roku przyjęło za 
maśrednictwem p. Zoremkika do huty 
„Ferrum” niejakiego Wacława Kowal- 
skiego Śluserz Kowalski pochodzi z 
szowca i miał pracę w firmie „Zwój” w 
Szopienicach i slamtąd zwabiono go do 
huty „Fesrum”. Przyjęto go urazie na 
14 dad na rewers. Gdy jednak skończyła 
się zobola, do której on został przyjęt 
mie zwoinscno go, jak mnych, ule przenie- 
siono z oddz. Ji-ga na V-ty, a teraz ma 
„gozoslać na stale, a za to z tego oddzia- 
lu ma być zwolniony rubolnik Pradela, 
lócy jest sałym zobanikiem i dhugie la- 
ta pracuje w hucie „Ferrum”. 

A czy kłoś przypaszcze, że to roba się 
za darmo? Robotnicy wiedzą o tem, że 
arzediem byly sute libacje. Co ma dv- 
rekcja za interes w iem. że pozwoli na 
te stosunki? 


Osiwiał w ciągu 6 godzin 


Pod Dąbrową Górniczą mial miejsce 
ciekawy wypadek. Ola trzech bezro- 
batnych pracowało w bieduszybie, któ- 
ry zawalił się. grzebiąc pod bryłami wę 
gla jednego z bezrobolnych. Dwóch zaź 
uratowało się w estainiej <kwdi. Po 
kilkunastu minutach, gdy ned zawalo- 
nym szybikiem gromadziły się thzny, o- 
dezwaty się z głębi zawalonego szybiku 
ciche wołania o pamac. Gdy kilku bez- 
robalnych spuściło się do szykiku, zo- 
baczyli ani zasypenega, jak z usypiska 
wyglądała mu jedynie głowa. Ralunek 
był jednak bardzo ciężki, poniew 
strop wegla ciągle się dalej walił i ży- 
cie lak retujących jek rslowanego wi- 
siało re wosku. 

Po 6-iu godzinach pracy wydobyto 


WARUNKI PRENUHERATY: 
(ENY OGŁOSZEŃ, Za wiersz wysokosci i milimelra w tekście gr. 50, zwyczajne gr. 20, nekralagi da 60 mm. gr. 
pracy bezpłatnie. Ogłoszenia tabelaryczo» a 50 proc. drożej. Uklad ogłoszeń w takście Scio czpalicwy, 


zasypanego w stanie _nieprzytomnym. 
Jest to zrozumiałe, gdyż przez 6 godzia 
widział nad sobą śmierć. 

W tych kilku godzinach osiwiał bez- 
robotny prawie zupełnie, Ale życie u- 
ratowali mu jednak koledzy. 


BACZNOŚĆ GORLICE I OKOLICE! 

„Wieczór gulorski Marjana Cząch. 
norrsklega w Garllcach". We czwsriek, 
dnia 17 stycznia b, r. o godz. 18-ej od- 
bedzie się w sali „Sokoła" w Gorlicach 
wieczór autorski Marjana Czchnow- 
skiego, za którem autor recytować bę- 


dzie fragmenty swoich utworów p. t 
„Poranek Goryczy”, „Kobiety i konie”, 
„Reporter róż”. „Trudny życia- 
rys”. 


Kadakinr odpowiedzialny: STANISŁA W NIEMYSKŁ 


Odbito w drnkurni Sp. Nakladowe Wydawniczej „Robotalę*, Warzagwa, Warecka 2, 


»„NAPRZOD" 


| Ruch robotniczy 

| WALNE ZEBRANIE „ZAKNZOWIANKI 

| W sobote dn. 19 stycznie br. o godz. 5.30 
Yieczerem w lokal wlasnym przy wl. 

reruwej 34 odbędzie się Walne zebranie 

stkcji sportowej TUR. „Zakrzowianka” £ 

porządkiem dziennym 


1) Odezyłęwe prutokułu, 2) zprawozdu- 
ządu i komisji rewizyjnej, 3) wybór 


sekcji i 4) wolne wrżoski. W razie 
braka kompletu następne Wal zgbranie 
odbędzie się o g 7 <zorem bez 
megłędu na [lié obecnych. 
Odczyty T.U.R. 
W czwartek 17 stycznia b. r. o godz. 


1 wieczorem w Domu Tramwzjaszy przy 
pi. Serkowskiega 1. 7 (Podgórze) odbę- 
dzie się odczyt! p. ti 

„ió-cie lat niepodleglaści™ 

'reiegent tow. dr. Szumski. 

W piątek dnia 13 bm, o godz. 7 wie- 
<z6r w Zskrzówku wygłosi odczyć tow. 
dr. W. Ganzwołówna na temat: „Histor 
je Rewolncji Francuskiej"  (doktocze- 
nie). 

W sobotę dnia 19 km. o godz. 6 wie- 
czór w Domu Kolejarzy ul. Warszaw- 
ska 15-17 wyślosi odæşl tow. J Cy- 
ewicz na temal: „Zbrojenia Eu- 


edzielę dn. 20 bm, © godz. 4 pop. 
Ślużby domewej PI. Matejki A 
ż odezyj tow. dr. Gaizwość: 
„Rasizm w świetle wiedzy 


Dyżury lekarskie 


DNIA, 16 STYCZNIA NOC: 


1) dx. Doening Tadeusz — Arjeńska 9. 

2) Dr. Drokocki Zenon — Dunazewskiego 
1. 5, tel. 18-80. 

3) Im. Silberberg Leon — Starowiślna 48, 
tel. 11799, 

4) Dr. Rubinslein Dore — Detla 99, 


15-64. 


Dyżury aptek 


Sroda 161. w Krakowie: 


Apteka pod Złołym Tygrysem, ul. Szcze- 


pod Temida, u). Dioga 66. 
m pod Sarankiem, ui. Mikołajska 4 
Niebieska, ul. Starowiślna 77. 


W Podgórzu: 
Apteka pod Oslem. pl. Zgody 18. 


Repertuar 


TEATR Ið, J. SŁOWACKIEGO, 


W środę Komedje muzyczna Destzrel- 
chera - Bernanera z mozyką polskiego kom 
pozytora J. Świętochowskiego p. 
SKI OGRÓD". W kamedji opracowanej sce 

iemfe przez reż. K. Wynwict - Wichrow- 
śego, w rol: Mary Bar, 
śczmnie Henks Ordonówne, w imych To 
lach pp.: Kosmowska. Wernicz, Burnazo- 
wies, Kondrat, Solarski, Wajłecki, Wyr- 
micz - Wichrowski i inn. Stronę muzyczną 
Sieruje dyr. B Walek - Walewski. 

„BTAK" komedja Jerzago Szaniawskie- 
go będzie najbliższą premjerą teatru Pró- 
by odbywają się pod kierunkiem Dyr. J. 
Osterwy. 


KINOTEATRY. 
„Śluby ulańskie” 
„Melodje 
wielka rewje kamejowa. 
APOLLO: „Jej wysokość esłuje". 
KINO ATLANTIC: „Książę Askadji 
„Karny kot” 
PROMIEŃ: „Marzenie miłosne". 
SZTUKA: „Brzecr Kardscki — ohrefca 
IE koci 
ŚWIT: „Brzeor Kardeki — ebrończ 


cygańskie i 


Częstochowy”, 
SŁONKO:  „Planiarzy 


Teramo“ i „Krół 


KINQ DOMU ŻOŁNIERZA. „Klejnoty 
Mih 


Robotnicy popierajcje 
prasę soclallstyczni 


W sadaa, ków 27 5 
10-2} przed pot w sali Domu Gora | 


Na porządku dziennym: 
1) Dyskusja nad sprawozdaniami. 
2) Referal a syluacji politycznej í 
gospodarczej. 
3) Dysku: 
4) Wolne wnioski. 


Jeszcze o p. wójcie 


Pismiśmy już nieraz a p. Persie, wój. 
cie z Wati Duchackiej i wybilnym przed. 
simncieiu „sanacji moralnej”. Pisaliśmy 
takze © jego moralności. Dziś podajemy 
jeszcze jeden iskt z owocne; działalno 
dci p, wójla. 

W Woli Duchackiej ma skład węgla 
siejski Henryk Berkowicz. Między nim 
a p. wójtem istnieja bardzo przyjaciel- 
Sie stosunki P. Berkowicz sprowadza 
wzfiel. oczywiście wagonami, na nazwi- 


Z miasta 


CACAL SOBIE URZĄDZIĆ 
MIESZKANIE. 

Daia 1S b.m zgłosila w policji Mucha 
Franciszka, służąca, zam. przy ul. Kreme- 
rawskiej L. 6, że tego dnia między godz. 
17 a 20 niezuany sprawca przy pomocy do- 
branego klucza, lub wytrycha, dostał ele do 
mieszkania Józefa Tenfla, skąd skradł 2 
lichtarze srebrne, 1 zegar srebrny salono- 
my, blka łyżek stołowych, kawowych sre- 
brych i 1 lichtarz ośmoramienny. War- 
ych rzeczy wynosi około B30 
związku z powyśszę kradzieżą 
organa P. P. zatrzymały  Sotakowskiego 

ua, lat 25. zem. w Borku Falęckim, 
pres itórym znaleziono walizę ze skradzip- 


em erw kad a a ap ea 
tego mierzkenia zspomocą dobranego khi- 


lob wytrzehs, skąd skradł na jego 


nej wartości okoła 1.500 zl. 
AMATOR NABIAŁU. 

owano Czernego Wladysiewa, lat 

iewniksch Nr. 48 pow. 

wozu kosza è je- 

zkodę nieznanego 

słatzjciela dokonane na dredze w Łogumw- 


KUTK( NIEOSTROŻNOŚCI. 

Dnia 18 b. m, © godz. 9.20, Gołuch 
Tadausz, szofer i właściciel dorożki zamo 
chodywej, am. w Krakowie przy ul. Grze- 
górzeckej L 143, jadąc ul. Basztewą w 
Herunku dwozcz. osob. na zkrzyżowsnia al. 
Szpitalnej i Basztowej, potrącił lewym prze 
dnim blotuikiem Merje Korzeniowskę, let 
53, zam. w Krakowie przy ul. Zacisze L. 
1$, ktora przechodziła w tym czasie przaz 
a którs wskutek potrącenia upa- 
jezdnię, doznając rany tłuczonej na 
prawem podudziu i wstrząsu mózgu. Szo- 
fer, chcze uaiknąć wypadku wjechał na 
chodnik, wskułek czego uszkodził oparka- | 


Radjo krakowskie 


CZWARTEK, 17 stycznia. 

045 Z Waruewy: audycja poranna. — 
115% Sygrał czasu i Hejnał. — 1203 Z 
Warszawy: wiadomości melecologiczze— 
12.10 Z Warszwy: „Nad Sżyrem i Hary- 


w Krakowie z odnozzaniam miesięcznie zł 340, na prewincji miesięcznie e. 350, zagranicą zł, 6—. 
wyżej ĠO mm. gr. 30, drobna ra wyraz 20 gr. 
Za treść ogloszeń Redakcja nie adpowiad 


g 


jem". — 1230 XI-ty poranek szkolny z 
Frlkszmonji Warm — 1530 Z Warzzaszy: 
witdomoćci o cksporce polskim. — 15.85 
Pogadanka: „Warunki pomyślnego lecze- 
mia gruźlicy”. — 1645 Z Warszawy: kon- 
cert — 16.45 Z Warszawy; lekcja jęz. fran 
euskiego. — 17.00 Z Warszawy: Teatr Wy- 
sheażni: „Barbenna“, — 18.00 „Skrzynka 
porztowa”, — 18.10 Odezyt p. t: „Polska 
wypcuwa zlpinistyczna w góry Wyzokiago 


Nieszczęśliwe wypadki na kopalniac| 


Wczoraj zanotowana azereg ciężkich 
nieszczęśliwych wypadków ne kopal 
nisch, Na Nop. „Radzianka" zostsł za- 
bity górnik Józef Kiełhk przez spada- 
iney węgiel. ; 

Na kop. „jacek“ w Chorzowie maszy 
mista Golik został przyciánigty przez lo- 
komotywe, wskutek czego doznał obra- 


zwyczajnych f0-ela_szpalłowy. 


Doroczne Walne zebranie partyjne 


(ciag dalszy) 


m 


Za zmianę adres 


NR. 17 


ków, przy Al. Krastński 
RSE rastńskiego 16, odbę: 


Wstęp na walne zebranie mają tyl. 

ka czkakowie fpartiiża okaza 

legitymacji partyjni 

Qkręgowy Komitet Robotniczy 

Polskiej Partji Socjalistycznej 
Kraków - miasta. 


z Woli Duchackiej 


sko p, Persa. Dlaczego? Nietrudno się 
domyśleć, Na wszelki wypadek nia chée 
p. Berkowicz figurować na karcie frech- 
ką P Pye r: ntepa m możę są 
nie ma skladu węgla — jemu nie nie be- 
dzie. 

Możeby tak władze zajęły się tą cie- 
kawa sprawą 1 rozwiązały zagadkę, dla- 
czego węgiel Berkowiczu przychodzi na 

in p owi 


nienie plant. Gołuch przewóz Korzeniow= 
na Pogotowie Ratunkowe, skąd następ. 
nie po udzieleniu pierwszej pomocy lekam 
skiej została przemeziona do szpitala U- 
bezpieczalni Spolecznej. Wing wypadku po 
nosi Kozzeniowska, która ne dawena przez 
szofera sygnały ostrzegawcze nie zwracala 
r. 

Tego samega dnia o gode. 19.45, Jabłoń. 
ski Teofil, właściciel motocykla Nr. Kr. 
$7376, zam. w Krakowie przy ul. Moraw- 
skiego Nz. 12, jadąc ul Franciszkańską od 
ul. Grodzkiej w kierunku ul. Zwierzyniec" 
kiej, potesi? wachlarzem przyczepki tegoż 
motocykla Marje Puwlikówną, służącą, 
zamn. ul, Powiśle L. 17, w czasie gdy ta 
jn przejść przez jezdnię w poprzez 
jezów, Pzwlikówna wskutak tego połrącz 
nia upadla ra jezdnię, doznając potłuczenia 
i zdarcia naskórka powyżej stawu akoko- 
wego obydwóch nóg. Pawlikówma odmówi: 
ła udzielonia jej pomocy lekarskiej i gama 
udała się do domu, winę w wypadym pon 
x sama Pawlikówna, która mmo dar 
nych zygnałów przez Jablońrkiego, uło- | 
wala przejść przez jezdnię. 

Z MUZEUM NARODOWEGO. i 
Wobes dużej frekwencji zwiedzających 
wystawę szbiki japońskiej, malarstwa polt 
skloga i wnętrz stylowych w Oddżłale im. 
Fekksa Jasieńskiego, przy ul. Szczepań: 
skiej 11, Dyrekcja Muzeum Narodowego 
zawiadamia, że wystzwa otwarta bedzie co 
dziennie jeszcze przez cały styczeń b. t. 
KURSY ZAWODOWE. 

Dyrekcja Muzeum Przemysłowego i. I 
stytutu Rzem. Przemyałowego w Krakowie. 
uzżydza w b. r, Szkolnym następująca kur- 
budowlany, instalatorekie i wodociąga: 
- kanalizacyjne, centralnego ogrzane | 
nia, gałwsnotechniki, otsingi kotłów paro- | 
wych, rękawiczneczy, gelantarji, akórni- 
czej, trykolarstwe ręcznego, breliźniar: 
stwa, oraz trykotarstwa maszynowego, 

Dla zamiejscowych zmżka kolejowa (hi 
let szkolny). Zgłoszenia przyjmoje 1 tnfor- 
macji udziela Dyrekcja Muzeum i Inetytu- 
tu ul Śmoleńska 9, od Smej do Id-ei 


Atlasu". — 1826 Płyty. — 18.45 Z War 
szawy: „Co czytać?", — 19.09 Z Warsza: 
wy: recital fort. — 19.20 Z Waremwy: tel 
jeton aktualny. — 19.80 Płyty. — 19.60 
Z Warszawy: wiadmności sportowe. — 
19.56 Lokalne wiadomoka sportowe. 
20.00 Konezrt z Filharmonii Poznańskiaj— 
20.45 Z Warszawy: dzien wiers — 214 
Z Poznała: koncert. — 2145 Z Warszawyć 
odrzyt: „Skutki walki z religją". 109. 
Koncert reklamowy. — 22.15 Z Werszawyć 
muzyka taneczna — 23.45 Odczyt p. ti 
„Czy i dlaczego potrzebajemy koloni 
28.00 Z Warszawy: wiadam. meteorol, 


żeń i zmazł. 

Na kop. „Paweł" zastał podczas” 
cy na ilama zasypany górnik Górniak 
W stanie beznadziejnym przewieziona 

l. 
wypadki wskazują ma niezw] 
kle zle warunki bezpieczeństwa pr 
Cao ma lo urząd górniczy? 


30 gr. 
Poszukiwania | taofiarowanić 


Wydawca: RADA NACZELNA P. P, 


